
WIRAŻ NA WIRAŻU

Miejskie czy prywatne. Fot. AZ

Kiedy przed dwoma la­
ty poznańskie przedsię­
biorstwo komunikacyjne 
MPK zrezygnowało z 
„czerwonych" linii ob­
sługujących podpoznań­
skie miejscowości, w  
podmiejskich gminach 
powiało grozą.

Samorządy lokalne od począt­
ku podniosły larum. Nie miały 
bowiem pieniądzy na kupno ta­
boru a oferta przekazania jeż­
dżących wraków rodem z MPK 
nikogo nie napawała optymiz­
mem.

Dzisiaj sytuacja jest już zupeł­
nie inna. Problemy komunika­
cyjne jakby się skończyły. Przy­
najmniej dla Swrzędza. Pięć 
swarzędzkich linii obsługujące 
ruch pasażerski na gminnych 
drogach i trasie ze Swarzędza do 
Poznania zarabia już na swoje 
utrzymanie. Tak przynajmniej 
twierdzi burmistrz.

Tymczasem sprawa nie jest 
tak klarowna jak chcieliby nie­
którzy. Przeciętny zjadacz Chle­
ba mieszkający w gminie Swa­
rzędz nie wie, że płacąc podatki 
dopłaca do interesu pt. „Wiraż- 
bus”. Bo nie gminna to komuni-
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JÓ ZEF JAN  C EG ŁA

WTÓRNY
Instytut Badania Opinii i R y ­

nku „PENTOR”regularnie ba­
da — m iędzy innym i — polski 
pluralistyczny rynek prasowy 
oraz próbuje określić współ­
czesny poziom czytelnictwa 
gazet. Ogólnopolska, repreze­
ntatywna próba gwarantuje 
naukową rzetelność m etody o- 
raz wiarygodność wyników  so­
ndażu. Stąd  — przytaczając re­
zultaty  —  m ożem y m ów ić o 
ustaleniu nader w ażkich spo­
łecznych, a m oże n aw et w ię- 
cęj: ku lturow ych  i  cyw iliza ­
cyjnych faktów .

Oto okazuje się, iż  88% doro­
słych obyw a teli N ajjaśn iej­
sze j (fl) w  ogóle n ie czyta  pra­
sy- N ig d y  i  żadnej. Spośród 
22/o „niepoprawnych intelek­
tualistów”, k tórzy  nie tylko  
kupują gazety, ale i je  czytują 
ty lk o  9% czyn i to  regularnie 
8% czasami, a 4%—rzadko.

Obraz „publiczności czytają­

LEW Y PROSTY

ANALFABETYZM?!
cej nie byłby pełny, gdybyśmy 
przeoczyli fakt, iż na liście naj­
częściej czytanych gazet wyso­
kie miejsce zajmują pisma spo­
rtowe: „Przegląd Sportowy”, 
Tempo " i  Sport”. Zatem — bez 
żadnego ryzyka — możemy 
przyjąć, że spora część czytel­
ników prasy nie plami się zain­
teresowaniem czymkolwiek 
innym poza relacjami z me­
czów i tabelami rozgrywek li­
gowych.

W niosek, ty le ż  oczyw isty, 
co zasm ucający: n ie w ięcej 
niż co p ią ty  Polak ma  —  ra­
czej epizodyczny n iż regular­
n y —  k o n ta k t z  gazetą  dającą 
ja k o  ta k i obraz c a ł o k s z t a l  
t  u życia  kraju , E uropy i  św ia­
ta.

Interesujące są dane o popu­
larności poszczególnych, cent­
ralnych tytułów. Przewodzi 
zdecydowanie „Gazeta Wybor­
cza ”, którą wybiera ponad21 %

czytających. Na z  górą 8 m in. 
czyteln ików  „W yborczej” 
w ięcej n iż jedn a trzecia sięga 
po tę  g a zetę  regularnie.
„Rzeczpospolitą" preferuje 
6%, co oznacza 1 min. 700 tys 
czytelników ogółem, z czego 
ponad 600 tys. systematycznie. 
Do regu larn ej le k tu ry  „T ry­
buny” przyzn a je  się  blisko  
300 tys. osób. Ten wskaźnik 
znacznie zapewne wzrośnie ja­
ko jeden z ubocznych rezulta­
tów wrześniowych wyborów 
parlamentarnych.

I  jeszcze jeden przykład — 
dla obiektywizacji — z prze­
ciwnego bieguna ideowego. 
Wydawany pod duchowym pa­
tronatem Episkopatu Polski i 
ze szczególnym błogosławieńs­
twem Prymasa „Słowo  —  

D ziennik K atolicki"  dorobił 
się  grona 300 tys. czy te ln i­
ków , p rzy  czym  ty lk o  106 tys. 
sięga po tę  g a zetę  regu lar­
nie.Zderzenie tych wielkości z

faktem, iż 95% obywateli RP 
przyzneje się do katolicyzmu 
czyni wszelki komentarz tak 
oczywistym, że po prostu zbęd­
nym.

Przedstawione powyżej — z 
konieczności skrótowo — dane 
skłaniąją do kilku wniosków i 
refleksji.Poziom czyteln ictw a  
w  P olsce (częstotliwość konta­
ktu rodaków z książką jest po­
równywalna.. .jtrzeba  uznać 
za żenująco n isk i.Czas ostate­
cznie pożegnać się z wygod­
nym i od dawna nieaktualnym 
przeświadczeniem, iż żyjemy 
w kraju „ludzi kształcących 
się". Pora bić na alarm.

G łęboka zapaść czy teln ict­
wa p ra sy  w  Polsce je s t  n iew ą­
tp liw ie  jedn ym  ze sku tków  
k ryzysu  ekonom icznego, w  
k tó rym  tk w im y  —  w arto to  
przypom n ieć  —  od 1978 roku, 
a w ięc  —  bagatela  —  la t p ię t­
naście. To spory szmat czasu, 
okres dorastania jednego po­
kolenia...

Proces gwałtownej pa upery- 
zaęji dotknął wszystkich, ale—
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SYGNAŁY 
Z SOŁECTW
Garby

Sołtys Maria Gajewska.
— Obecnie na wsi jest 

okres stosunkowo spokaj- 
ny.Kalendarz prac w polu 
dąje nam trochę wytchnie­
nia. Oczywiście, pracy w 
gospodarstwie rolnik ma 
zawsze dużo, ale to przewa­
żnie są prace domowe. Za­
wsze jest coś do zrobienia. 
Natomiast my rolnicy z pe­
wnym niepokojem obser­
wujemy aurę. Zima i w tym 
roku (do tej pory) jest zno­
wu nietypowa. Napawa nas 
to pewnym lękiem. Gdyby 
obecnie nadeszły duże mro­
zy, to przy braku opadów 
śniegu mogą wymarznąć o- 
ziminy. W ogóle jeśli ten typ 
pogody utrzyma się, to wró­
ży on wcześniejsze rozpo­
częcie prac wiosennych. Z 
kolei brak mrozów źle 
wpływa na szkodniki, które 
w związku z tym świetnie 
przezimowały, a więc bę­
dziemy musieli z nimi wal­
czyć. Środki ochrony roślin 
są bardzo drogie. Rolnicy 
nie mają pieniędzy, a przy 
takiej pogodzie grożą nam 
niższe plony. A jeśli któryś 
rolnik użyje środków che­
micznych, to żywność taka 
nie będzie już tak  zdrowa. 
Na tym  prostym przykła­
dzie widać jak wszystko 
jest przeciwko nam.

Kiedyś były problemy z 
kupnem  nawozów sztucz­
nych , teraz problem jest 
innej natury. Nawozy są, 
ale pieniędzy nie ma. Skąd 
bierze się taki układ? Wszy­
stko drożeje stąd i ceny na­
wozów są takwysokie. Tyl­
ko nasza produkcja albo 
stoi w miejscu, albo obniża 
sięl

Weźmy dla przykładu ce­
ny żywca. Wszystkie środki 
przekazu informowały, że 
nareszcie ceny trzody chle­
wnej są właściwe. Kształ­
towały się na poziomie 
27.000 złotych za kilogram 
żywca. Przy takich cenach 
rolnicy zaczynali rozsze­
rzać hodowlę trzody chlew­
nej. Obecnie ceny spodły 
prawie o 3.000 na kilogra­
mie, a więc znowu jesteśmy 
na granicy opłacalności. Je ­
śli weźmie się pod uwagę 
zapowiadane podwyżki cen 
naśników energii, a przede 
wszystkim paliw płynnych, 
to strach pomyśleć co nas 
wszystkich czeka. (k)

ZIMOWY KONKURS 
NASZEGO TYGODNIKA

W numerze 49 naszego ty­
godnika z 9 grudnia ubr. roz­
poczęliśmy „Zimowy Kon­
kurs NaszegoTygodnika". Za­
bawa polega na wycinaniu 
kolejnych literek hasła i na­
klejaniu ich na zbiorczy ku­
pon. Dziś drukujemy następ­
ną literę z 11 literowego has­
ła. Wytrwali, którzy zdołają 
zebrać wszystkie potrzebne 
literki, z których ułożą nasze 
hasło, wezmą udział w  loso­
waniu nagród. Główną, jak 
pisaliśmy jest pięciodniowa 
wycieczka do Paryża dla 
dwóch osób ufundowana 
przez Spółkę NOWINA i Hur­
townia Płyt Laminowanych 
Andrzeja Rutaskiego. Poza 
tym do wygrania są 2 nagrody 
firmy POLNIS (każda warto­
ści 900 tys. zł.) w postaci 5 
litrów oleju samochodowego

firmy Shell plus wymiana o- 
raz kompletny przegląd sa­
mochodu. Zakład Fryzjersko - 
Kosmetyczny BARBARA ufu­
ndował zestaw maseczek z 
zielonej glinki za 600 tys. zł., a 
kołdrę puchową — PIÓREX 
SA.

Konkurs trwać będzie przez 
trzynaście tygodni. W tym 
czasie będziemy drukować 11 
liter hasła i dwa jokery, które 
zastąpią dowolną, brakującą 
literę.

10 lutego 1994 r. zamieści­
my ostatni kupon, na który 
trzeba będzie naklejać wycię­
te elementy hasła. Do 17 mar­
ca należy nadsyłać kupony 
zbiorcze wycięte z tygodnika 
(kserokopie wykluczone) — 
decyduje data stempla po­
cztowego). W sobotę, 26 ma­
rca odbędzie się publiczne lo­

sowanie nagród, a 31 marca 
ogłosimy nazwiska zwycięz­
ców.

Szansę na darmowy pobyt 
w Paryżu mają wszyscy ucze­
stnicy konkursu. Największą 
ci. którzy przyślą kilka, kilka­
dziesiąt, kilkaset kuponów- 
Nie inaczej będzie w  przypad­
ku pozostałych nagród.

Uwaga! Dodatkowe nagro­
dy! Wśród 10 uczestników 
konkursu, którzy nie będą 
mieli szczęścia w  losowaniu 
głównych nagród, a zbiorą 
największą ilość kuponów, 
rozlosujemy nagrody — nie- 
spodzianki.

Ż y c z y m y ^ -  
przyjemnej za- $  
bawy i głównej 
wygranej.

REDAKCJA

SPONSORZY CC©INIKURSU
PIÓREX SA, Swarzędz, ul. Kilińskiego 3
POLNIS, Swarzędz, ul. Wrzesińska 57, tel. 
172-690, teljfax 172-884,
ZAKŁAD FRYZJERSKO-KOSM ETYCZ- 
NY „BARBARA", Swarzędz, os. Czwar­
taków 17/1
SPÓŁKA Z 0 .0  „NOWINA", Swarzędz, 
ul. Kwaśniewskiego 1
HURTOWNIA PŁYT LAMINOWANYCH
— Andrzej Rutaski, Swarzędz, ul. Słoneczna,
tel. 172-102 (Cięcie i okleinowanie płyt laminowanych, 
gwoździe, śruby, wkręty, nakrętki, papiery ścierne)

ZAKASALI RĘKAWY
Towarzystwo Miłośników 

Ziemi Swarzędzkiej ostro za­
brało się do pracy. W ubiegłym 
tygodniu odbywały się zebra­
nia inauguracyjno — progra­
mowe w sekcjach tematycz­
nych Kultury i Informacji oraz 
Rozwoju Rolnictwa i Wsi.

Na obu spotkaniach omawia­
no projekty działania i sprawy 
organizacyjne.

W Komisji Kultury i Infor­
macji dyskuąję zdominowały 
tematy dotyczące ochrony za­

bytków Swarzędza i gminy o- 
raz telewizji osiedlowęj, lokal­
nych gazet oraz ośrodka kul­
tury.

Zastanawiano się jak  uchro­
nić przed zapomnieniem i rui­
ną karczmę w Wierzenicy. Wie­
le uwagi poświęcono sytuacji 
skansenu pszczelarskiego i 
propozycjom, co zrobić, by był 
on satysfakcją, wizytówką i du­
mą Swarzędza i swarzędza- 
ków. Zwrócono także uwagę 
na sytuację orkiestry dętej,

chórów, bibliotek oraz proble­
my związane u kulturą stricte 
regionalną.

W sekcji Rozwoju Rolnictwa 
i Wsi rozmawiano o sprawach 
budżetu gminnego. Mówiono 
także o trudnych sprawach i 
problemach trapiących polską 
wieś i jej skomplikowanej sytu­
acji w dobie przekształceń 
strukturalnych. Zapropono­
wano, by kolejne zebrania sek­
cji odbywały się bliżej miesz­
kańców wsi, każde w inne mie­
jscowości.

TMZS informuje, że spotka­
nia zespołu oświaty odbędzie 
się w piątek, 21 stycznia, o 
godz. 17 w klubie Olszynka
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kacja a spólkowa (czytaj — pra­
wie prywatna prezesa firmy)

Od początku, na podstawie 
umowy z naszym urzędem, ca­
łym przedsięwzięciem komuni­
kacyjnym zawładnęła prywat­
na spółka z o.o. „Wiraż” mająca 
swoją siedzibę w Garbach.

W tym mięjscu należy się na­
szym czytelnikom wyjaśnienie z 
prostej przyczyny.

Okazuje się bowiem, że w ma­
ju 1902 powstała druga spółka o 
tej prawie identycznej nazwie z 
małym dopiskiem - bus. Teraz 
właśnie firma „Wirażbus” wozi 
swarzędzkich pasażerów.

Obie firmy działają pod jed

prawie 100 min złotych. Zakła­
dając, że obie nie ponoszą strat, 
wysokość dywidendy wypłaca­
nej na koniec roku daje niezłą 
sumkę. Chcemy tu uspokoić pa­
na Karola B. — ka) nie zazdroś­
cimy nikomu zarobionych u- 
czciwie pieniędzy. A pana B. 
podziwiamy, że potrafił doko­
nać cudu ekonomicznego zara­
biając na deficytowym, jak twie­
rdzą spece z branży, przedsięw­
zięciu.

Podjęliśmy temat, by zadać 
kłam tym teoriom, lansując jed­
nocześnie tezę: świetne bo swa- 
rzędzkie. Obawiamy się tylko, 
byPoznań nie podkupił tak 
świetnego fachowca.

Na czym więc polega ów feno­
men ekonomiczny?

2 miliardy zł za świadczenie 
tych usług.

Burmistrz Swarzędza i Za­
rząd miasta ma problem z głowy 
. Osiągnął dwa strategiczne ce­
le.

Pierwszy: powstanie komuni­
kacji sawrzędzkięj.

Drugi: coś w końcu zostało 
sprywatyzowane wg. zaleceń 
byłego ministra w rządzie Su- 
chockiej pana Lewandowskiego 
i programu Powszechnąj Pry­
watyzacji.

Tylko czy o to w tym wszyst­
kim chodziło ? Czy na pewno 
prywatyzacja równa się przele­
waniu z obywatelskiej do pry­
watnej kiesy?

Artiy- ZALESKI
v»uie nrmy działają pod jed- men eKonomiuiij . -w - -y

WIRAŻ NA WIRAŻU
nym dachem, pod tym  samym  
adresem 1 mają tego samego 
prezesa.

Przecieraliśmy oczy ze zdu­
mienia przeglądając w sekcji 
rejestrowej Sądu Gospodar­
czego prawie Identyczne doku­
menty obu bliźniaczych firm. 
Zakres działalności spółek ró­
żni się w zasadzę kosmetycz­
nymi przeróbkami.

Na przykład taki paragraf 18 
w obu przypadkach mówi o 
tym, że jedynym organem kont­
rolnym sprawującym nadzór 
nad działalnością spółki jest Ra­
da Nadzorcza, w przypadku 
„Wirażu” natomiast spółkę 
„Wirażbus” kontrolują wspólni­
cy, czyli osiem osób.

Podwójny prezes, bo tak mo­
żemy nazywać pana Karola B. 
posiada maksymalną ilość u- 
działów w obu spółkach. Jest 
lego, podliczając obie firmy,

Odpowiedź na postawione 
przedtem pytanie jednak jest 
bardzo prozaicza. Otóż pan Ka­
rol B. i jego „Wiraże” posiadąją 
bogatego wujka nazywanego o- 
becnie coraz częściej sponso­
rem. Nietrudno domyślić się kto 
jest tym sponsorerem. To Za­
rząd działający w imieniu Rady 
Miejskiej w Swarzędzu zleca 
„Wirażom” prowadzenie komu­
nikacji miejskiej w naszej Gmi­
nie.

Niby wszystko w porządku, 
ludzie kupują bilety, autobusa­
mi jeżdżą, długo na przystan­
kach nie czekają, ale przecież 
autobusy są własnością gminy. 
Zakupiono je ze środków budże­
towych, teren i wszystkie budy­
nki bazy w Garbach są również 
własnością Gminy. Od trzech 
lat czyli od początku istnienia 
swarzędzkiej komunikacji gmi­
na dodatkowo przekazuje albo 
jak  kto woli płaci spółce rocznie

%

i

... TS PYTA
W tym tygodniu pytaliś­

my naszych Czytelników, 
co zmieniliby w  Swarzę­
dzu, gdyby to od Nich zale­
żało. Oto kilka spośród 11 
wypowiedzi.

SO N D A
SO N D A

SO N D A
Grażyna i Zbigniew Sz., 

os. Raczyńskiego. Szcze­
rze? Nie będzie z tego żad­
nych nieprzyjemnoiśd?... 
Przede wszystkim burm ist­
rza. Mieliśmy osobiście, w 
związku z pryw atną spra­
wą, możliwość zetknięcia 
się kilkakrotnie z tym  pa­
nem  i dlatego uważamy to 
za najpilniejsze zadanie dla 
Swarzędza. Ale — zdaje 
nam  się, że niedługo będą 
wybory smorządowe.

Witold P., uL Grudzińs­
kiego. Jeśli o mnie chodzi, 
to zabrałbym się za młodo­
cianych. Zresztą wasz tygo­
dnik też o tym  pisze, co ci 
gówniarze wyprawiaj ąl
Toż to bandytyzm i nic wię­
cej I A rodzice? Chyba, nie- 
stety, nie potrafią wycho­
wywać swoich dzieci.

Marla i Kazimierz G., 
uL Wrzesińska. Co my byś­
my chcieli mieć w Swarzę­
dzu? Przede wszystkim 
więcej dbałości i szacunku 
dla starszych ludzi oraz sta­
rań  o rozwiązanie ich pro­
blemów i kłopotów.

Bronisław Dz., uL Nowy 
Świat. Co bym chciał? Że­
by w  Swarzędzu lepiej dba­
no o rzemieślników, bo to 
przecież zawsze było mias­
to stolarzy, tapicerów i me- 
blarzy, a nie jakichś kapita­
listów. I tak  powinno zo­
stać.

Marek K., ul. Poznańs­
ka. Co mi leży na  sercu? 
Ano chciałbym, żeby Swa­
rzędz był taki, jak  dawniej. 
Żeby było to schludne mia­
sto stolarzy i meblarzy. Że­
by można tu  uczciwie żyć i 
chwalić się przed znajomy­
mi, że się stąd pochodzi.

Mirosława Z., uL War­
szawska. Co ja  bym chcia­
ła? Żeby Pan Bóg dał zdro­
wie i żebym nie musiała 
chodzić tak daleko do leka­
rza.

Piotr S., ul. Żeromskie­
go. Co mi się marzy? Chyba 
to, co wszystkim młodym 
— nowy samochód, miesz­
kanie, zdrowe dzieci, ładna 
żona. Ale żeby to się speł­
niło potrzebne są: penią- 
dze, pieniądze i jeszcze raz 
pieniądze! (fil)
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N A S Z  W Y D A W C A  
„N O W IN A ”

Od ponad dwóch lat na 
rynku czytelniczym na­
szego miasta znajduje się 
Tygodnik Swarzędzki. 
Różne o nim krążą opinie. 
Doszliśmy do wniosku, że 
należy się naszym czytel­
nikom informacja na te­
mat naszego wydawcy — 
Spółki z oo „Nowina". 
Stąd dzisiejsza rozmowa 
z prezesem Zarządu tejże 
spółki mgr Andrzejem 
Ślachciakiem.

— Jak doszło do utworzenia 
spółki „Nowina”?

— Bezpośrednim powodem 
była sytuacja jaka się wytwo­
rzyła w naszym mieście po wy­
borach samorządowych w 1990 
roku. Ludzie interesujący się 
problemami społeczno— poli­
tycznymi zaczęli z niepokojem 
dostrzegać, iż źle się zaczyna 
„dziać w państwie duńskim”! 
Ludzie, którzy zdobyli władzę 
uznali, że mają patent na m ąd­
rość, nie liczyli się z opinią 
innych zainteresowanych 
Swarzędzan. Wiele osób uzna­
ło, że należy coś zrobić aby w 
miarę łagodnie wyhamować 
niektóre zapędy „Ratusza”. U- 
rodził się pomysł, że najlepszą 
metodą jest publikowanie tego 
co się dzieje, a zainteresowani 
mieszkańcy Swarzędza sami 
znajdą drogę dotarcia do decy­
dentów.

— Wiadomo, że pism a w  tak  
m ałych ośrodkach nie są w  
stanie sam e się utrzym ać, 
m uszą być dotowane. W jed­
nym  przypadku są to pienią­
dze pochodzące z kieszeni po­
datnika, w innym — pism  nie­
zależnych, no w łaśnie skąd?

— Kiedy zaczynaliśmy dzia­
łalność zwróciłem się do bur­
mistrza i jego zastępcy z propo­
zycją, że możemy odstąpić Za - 
rządowi Miasta dwie strony, 
które będą redagowane przez 
„Ratusz” , a cały tygodnik za­
chowa swoją obiektywną oce­
nę naszej rzeczywistości. Nie­
stety odpowiedź obu panów 
burmistrzów była jednoznacz­
nie negatywna!

— Za taką decyzję można 
być tylko wdzięcznym , wszak  
taka sytuacja n iesie w  sobie 
w ew nętrzną sprzeczność.

— Niekoniecznie. Mogę po­
dać przykład swojej osoby. 
Wielokrotnie gościłem na ła­
mach tygodnika jako wicepre­
zes spółdzielni mieszkaniowej. 
Każda tak  wizyta była związa­
na z krytyką mojej osoby jak  i 
instytucji, którą reprezento­
wałem. Jako wydawca miałem 
możliwość interwencji w reda­
kcji. Dlaczego więc tak się nie 
stało? Istnieje umowa między

redakcją, a wydawcą, która 
mówi, że „pierwsza próba ręcz­
nego sterowania” gazetą koń­
czy się odejściem z tygodnika 
całego zespołu redakcyjnego, 
tak więc dziennikarze mają za- 
warowaną pełną niezależność!

— Kim są udziałowcy „No­
w iny”?

— Zwróciłem się do kilku­
dziesięciu osób z terenu miasta. 
Pieniądze, które wnieśli do 
spółki (jeden udział 500.000 zł.) 
są ich prywatną własnością. U- 
działowcami są również trzy 
zakłady produkcyjne. W tym 
miejscu pragnę autorytatyw­

nie stwierdzić, iż Spółdzielnia 
M ieszkaniowa nie posiada o- 
ni jednego udziału w „Nowi­
n ie”. Nie ma również żadnej 
um owy partycypacyjnej! Je ­
dyne dwa punkty wspólne, 
które posiadamy to fkkt, że 
dzierżawimy od sp ółdzielni (na 
ogólnych zasadach) lokale dla 
spółki i redakcji. Drugim pun­
ktem  stycznym jest moja oso­
ba. Do listopada pełniłem funk­
cję wiceprezesa tejże spółdzie­
lni. Świadomie użyłem czasu 
przeszłego, albowiem w listo­
padzie zrezygnowałem z pracy.

— Kto wchodzi w skład Ra­
dy Nadzorczej?

Przewodniczącą została dr 
Elżbieta Jankowiak. Członka­
mi są Bogdan Nowacki— Cech- 
mistrz Cechu Stolarzy, Arka­
diusz Surków— rzemieślink, 
Grzegorz Gloger— dyr. firmy 
Insel, Henryk Papierz dyr. Pe- 
KaBudu.

— Funkcjonuje opinia, że 
Tygodnik Swarzędzki jest pi­
smem lewicowym , czy wręcz 
redagowanym  przez komuni­
stów .

— Słowo komunizm jest 
przez Polaków źle rozumiane. 
Jeżeli komunistą ostatnio na­
zywany jest Lech Wałęsa, nie 
będę się więc do tego ustosun­

kowywał,odłóżmy teoretyczne 
zozważania. Natomiast, czy pi­
smo jest lewicowe? Powied­
zmy prezentuje poglądy miesz­
kańców Swarzędza, które są 
inne niż to obowiązuje w „Ra­
tuszu” . Z tego co pamiętam 
szereg razy (łącznie ze zdjęcia­
mi) prezentowane były racje 
lokalnej władzy. Jest w tej ga­
zecie praktycznie wszystko co 
się składa na nasze życie. Nie 
reprezentuje ona żadnej opcji 
politycznej. S tara się przedsta­
wiać racje obiektywne, oczy­
wiście w miarę stworzonych 
nam  możliwości. Dziennikarze 
uczciwie i obiektywnie piszą, a 
że to niektórym osobom może 
się nie podobać to już inna 
sprawa.Tak więc jest to pismo 
opozycyjne do wszystkiego złe­
go co się na terenie miasta dzie- 
jelŻe tak jest nąjlepiej świad­
czy o tym fiakt, iż do chwili 
obecnej nie miałem interw en­
cji. że Tygodnik naruszył czyj­
eś dobra osobiste, albo interesy 
materialne firm publikując 
nieprawdziwe materiały. Gwa­
rancją tego jest fakt, że udało 
nam  się skupić zawodowych 
dziennikarzy prasy poznań­
skiej i ogólnopolskiej. Oni nie 
mogą pozwolić sobie na pisanie 
bzdur.

— Skęd „Nowina” bierze 
pieniądze na finansow anie 
Tygodnika Swarzędzkiego?

— Prowadzimy różnoraką 
działalność. Począwszy od pro­
wadzenia administracji do­
mów w Poznaniu, poprzez pro­
wadzenie parkingu na os. Ra­
czyńskiego. Muszę w tej spra­
wie poinformować o dwóch fe- 
ktach. W wydzierżawiony od 
spółdzielni teren pod parking 
musieliśmy zainwestować 300 
milionów zł. Muszę również 
przeprosić, że parking strzeżo­
ny miał już być uruchomiony, 
niestety pogoda nie pozwala 
wejść na ten teren z ciężkim 
sprzętem. Dalej prowadzimy o- 
chronę obiektów zarówno na 
terenie naszego miasta jak  i 
Poznania. Oprócz tego prowa­
dzimy biuro przyjmowania o- 
głoszeń do gazet poznańskich i 
Radia Merkury.

Obecnie uruchomiliśmy hu r­
townię materiałów instalacyj­
nych i budowlanych. Służymy 
również pomocą w fachowym 
prowadzeniu ksiąg handlo­
wych oraz poradnictwem pra­
wnym.

Tak w dużym skrócie wyglą­
da działalność gospodarcza 
„Nowiny”. Wszystko to robimy 
po to, aby nasi współmieszkań­
cy mogli prezentować swoje 
racje na łamach niezależnego 
Tygodnika Swarzędzkiego.

— Dziękuję za rozmowę
W. KŁOPOCKI

DOKOŃCZENIE ZE STR 1

jak się zdaje — najbardziej ro­
dziny pracowników sfery bu­
dżetowej. Zatem środowiska 
mające tradycyjnie silnie roz­
winięte aspiracje edukacyjne i 
rozbudowane potrzeby kultu­
ralne, w tym czytelnicze. Gdy 
— odlat— trzeba(a trzeba!)coŚ 
skreślić po stronie wydatków 
•— amputacji podlegają bilety 
do kina, teatru oraz zakup ksią­
żek i gazet.

D ram at czeka nas za ja k iś  
czas, g d yż p o trzeb y  ku ltu ra l­
ne i  edukacyjne n ie zaspoko­
jone, c zy  w ręcz n ie k u ltyw o­
wane regu larn ie  —  po prostu  
obum ierają. Nie da się ukryć, 
że — póki co — świadkami,

LEWY
PROSTY
wcale szybkiej i zasmucającej 
ewolucji polskiej inteligencji W 
zbiorowość ćwierć, a „w pory­
wach ”a ż  półinteligentów. Jed­
nocześnie w większości poi- 
skich rodzin w ogóle nie widać ' 
szans na świadome kształtowa­
nie potrzeb czytelniczych na 
najniższym choćby — gazeto­
wym — poziomie.

Przedstawione dane są zna­
komitą okazją do rekolekcji w 
cechu polskich dziennikarzy i 
wydawców. Więcej —  są im­
pulsem do pogłębionego aktu 
pokory, albo — przynajmniej 
— okiełznania megalomanii i 
nadzwyczaj dobrego — dotąd I 
•— samopoczucia.

O kazuje się  bowiem , iż  ska­
la  społecznego odziaływ ania  
naszych wolnych, n iezależ­
nych i  p lu ra listyczn ych  gazet 
je s t  n iew ielka . Jedno z naj­
większych—jak się zdawało— \ 
osiągnięć polskiej „ rewolucji 
bez rewolucji", a mianowicie 
prasa uwolniona z gorsetu cen­
zury jest w istocie poza zasię­
giem, a nawet zainteresowa­
niem znakomitej większości 
rodaków. Niewiele tu pomogą 
kolejne edycje „bingo”, „super 
bingo” i „lawiny szczęścia”, tu- | 
dzież nieustanne licytowanie 
się w „brukowości" tytułów i 
podejmowanych tematów.

P rom ykiem  n adziei mogą 
być liczn e g a ze ty  regionalne, 
lokalne czy  środow iskow e.
Rodzą się jak grzyby po desz­
czu i znajdiją odbiorców, któ­
rzy nie mają ochoty być klien­
telą „Rzeczpospolitej", „Poli­
tyki” czy „ tygodnika Powsze­
chnego". Jest to tendencja 
skądinąd w pełni zgoda z kieru­
nkiem rozwoju rynku praso­
wego w rozwiniętych krajach 
Europy Zachodniej czy w Sta­
nach Zjednoczonych.

Widmo wtórnego analfabe­
tyzmu zawisło nad Polską. Bo­
gu dzięki Swarzędz —jak zwy­
kle — broni się dzielnie...
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Jak można nazwać kogoś, kto próbuje oszczędzać  ̂
naszym bezpieczeństwie? Zbrodniarzem? Idiotąr d - 
mózgowcem? Wszystkie te, choć może i bru*f 
określenia, w tym przypadku pasują. Cozmam na my 
używając tak drastycznych sformułowań?

Od kilku dni znaczny, bo po­
nadkilometrowy oddnek trasy 
A 2 tuż przed tablicą z napisem 
„Swarzędz" jadąc z Poznania 
w kierunku Warszawy, po za­
padnięciu zmroku przypomina 
fragment trasy dla samobój­
ców. Na przykład w minioną 
niedzielę wieczorem na tymże 
odcinku włączonych było tylko 
5 lub 6 lamp. Fakt, te - włączo-

pieczeństwo.
Nie oczekujemy, by bur­

mistrz, jego zastępca i radni 
ustawiali się każdego dnia po 
godzinie 17-tej z latarkam i w 
dłoniach i oświetlali kierow­
com ten odcinek. Chociaż , kto 
wie, może gdyby kilka razy 
przemarzli, nie dawali by spo­
koju energetykom i lampy na 
tym odcinku trasy byłyby częś­

IM CIEMNIEJ 
- t y m  BEZPIECZNIEJ?
ne - stoją w pobliżu jednego z 
najsłynniejszych skrzyżowań 
ostatnich la t w RP, czyli przy
wyjeżdzie na tę trasę z Nowej 
Wsi.

W miejscu tym  wydarzyło się 
w ciągu minionych kilkudzie­
sięciu miesięcy wiele wypad­
ków i kolizji drogowych. Moni­
ty pod adresem władz lokal­
nych, wojewódzkich i central­
nych poskutkowały na tyle, iż 
do końca czerwca b.r. skrzyżo­
wanie to ma być zmodernizo­
wane. Do tego czasu jednak 
nikt nikogo nie zwolnił z obo­
wiązku dbałości o nasze bez-

ciej niż rzadziej sprawne. A 
zatem - do latarek panowie i 
panie zarządzający miastem i 
gmina Swarzędz. Chcemy po­
ruszać się bezpiecznie po na­
szych drogach i nie wierzymy, 
że im ciemniej na nich - tym 
bezpieczniej.

Do wyborów jeszcze jest kil­
ka miesięcy. Można ten czas 
wykorzystać na udowodnienie, 
iż władza naprawdę dba o swo­
ich wyborców. Stojący w rząd­
ku włodarze z mocnymi latar­
kami w rękach będą tej tezy 
potwierdzeniem. Nie dajcie się 
ubiec opozycji III (m)

PIENIĘŻNA SESJA
Poniedziałkowa 43 już 

sesja Rady Miejskiej głó­
wnie zdominowana była 
przez pieniądze.
NOWE PUNKTY W p o ­
rządku  OBRAD

Burmistrz, J. Gruszka pod ob­
rady wniósł dodatkowo trzy spra­
wy. Dwie z nich dotyczyły pienię­
dzy — na rozbudowę Szkoły Pod­
stawowej nr 5 na os. Raczyńskiego 
i  sporne 300 min dla Klubu Unia.

Ostatecznie przyznano z potrze­
bnych 12-15 miliardów — 4 na 
szkolnictwo, zakładając a priori, 
że przynajmniej połowę tej sumy 
da jeszcze spółdzielnia mieszka­
niowa i firmy swarzędzkie. Resztę 
uzupełni budżet centralny.

Kto właściwie otrzymał dotację 
— zarząd klubu Unia na całą dzia­
łalność czy Rl-ligowy zespół pił­
karzy? — pytał zebranych bur- 
mistrz roztrząsając kwestię spor­
a c h  300 milionów zł.
,  w  grudniu ubr. Rada przydzieli­
ła pieniądze dla klubu. Nie była to 
dotaęja celowa. U c h w a ła  kończyła 

jak zawsze, stwierdzeniem, że
wykonanie jej powierza się Zarżą- 
dowi. Tymczasem członkowie Za- 
rząd niezbyt pilnie słuchali sesyj- 
nej  dyskusji, bo nie potrafili u- 
chwały zrealizować. Petensje 
działaczy odepchnęli w kierunku 
radnych. Teraz oni mają problem.
Muszą sobie przypomnieć komu 
właściwie przydzielili te pienią­dze.

Finansowy punkt tzw. główne­

go porządku obrad dotyczył prze­
de wszystkim podwyżki opłat za 
bilety autobusowe. Rada zatwier­
dziła propozycję Zarządu i po­
szczególnych komisji by normal­
ny przejazd autobusem kosztował 
8 tys. zł., a ulgowy 4. Bilet u kiero­
wcy będzie natomiast kosztować 
10 tys. zł. Za miesięczny na okazi­
ciela na terenie gminy Swarzędz 
trzeba będzie zapłacić 110 tys. za 
ulgowy 55 tys. natomiast miesięcz­
ny na trasie Swarzędz-Poznań 200 
tys. zł.

W uzasadnieniu podano, że ceny 
nie zmieniały się od półtora roku. 
Zmieniły się tylko koszty eksploa­
tacji. Rosły systematycznie ceny 
paliwa, olejów, części zamien­
nych. Doszło jeszcze vat-owskie 
obciążenie. Dotacje komunikacyj­
ne osiągnęły w 1993 dwa miliardy 
zł. W 1994 miesięczne koszty eks­
ploatacji ocenia się na miliard. 
Podwyżka cen biletów wyniosła­
by 33% co pozwoliłoby miastu u 
trzymać wysokość dotacji na nie 
zmienionym poziomie.

Uchwalanie precyzuje kto ją ma 
wykonać i od kiedy wchodzi w 
życie.

W następnej podnosi się poda­
tek od posiadania czworonogów 
na 90 tys. zł za każdego, płatny do 
30 czerwca br.

Kolejna obniżyła niektóre sta­
wki podatkowe od środków trans­
portu. Następna podwyższyła 
dzienne opłaty targowe na 2 tys. za 
m. kw. zajmowanego terenu.

Radni uchwalili także nowe sta­
wki podatkowe od nieruchomości 
i zmienili opłaty administracyjne.

Z  redakcyjnej 
poczty E<1
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W wydaniu tygodnika p r o s ­

to z  ratusza" z  dnia 16—31 gru­
dnia 1993r został opublikowany 
a rtyku ł,Poker za pól miliarda 
jeszcze raz" podpisany przez 
członka Zarządu Fundacji Tele- 
wizj Kablowej Andrzeja Borej­
szę. Artykuł ten stanowi nieudo­
lną próbę polemiki z wywiadem  
zamieszczonym na łamach Ty­
godnika Swarzędzkiego w  dniu  
18.11.93r. a przeprowadzonym  
ze mną przez redaktora Włodzi­
mierza Klopockiego. Wywiad 
dotyczył bulwersującej środo­
wisko swarzędzkie sporu po­
wstania Fundacji Telewizji K a ­
blowej w Swarzędzu.

Z  przykrością zmuszony jes­
tem stwierdzić, ie  w artykule 
Pana Borejszy pojawiło się kil­
ka tez absolutnie niezgodnych 
ze stanem faktycznym . Ponadto 
przedstawiona w publikacji a- 
naliza prawna dotycząca włas­
ności fim dacji w sposób jedno­
znaczny przedstawia jak  mała 
była wiedza prawna osób two­
rzących fundację na temat za­
sad jej funkcjonowania. Piszę 
celowo o wiedzy, ponieważ o złą 
wolę nie chcę na razie nikogo 
podejrzewać.

Po pierwsze sprawa fundato­
rów.

Pan Borejszo stara się wpoić 
Swoim czytelnikom przekona­
nie, że osoby podające się za 
fundatorów tzn. Z. Maszota, T. 
Neuman, S. Potyrała oraz on 
sam utracili władzę nad fu n d a ­
cją i ich rzeczywisty wpływ na  
majątek fundacji jest taki sam  
jak  osób zakładających kiedyś 
Spółdzielnię Mieszkaniową.

Oględnie mówiąc jest to nie­
prawda.

Po pierwsze fundatoram i mo­
gą być tylko osoby fizyczne  
bądź prawne, które wnoszą ja ­
kiś majątek do fundacji.

W swojej publikacji A. Borej­
szo powołuje się na rzekomą 
uchwałę Społecznego Komitetu 
TV SAT dotycząca upoważnie­
nia uytu 4 osób (oraz piątej która 
się później wycofała z  interesu) 
do wystąpienia przed Sądem 
jako pełnomocników w procesie 
rejestracyjnym Fundacji.

Otóż należy stwierdzić, że w  
akcie o utworzeniu fundacji o- 
raz w statucie nie m a żadnej 
wzmianki na okoliczność, że 
czterej założyciele działają w  
imieniu jakiegoś Komitetu. Ist­
nieje tylko niejasny zapis o 
przeznaczeniu do m ajątku fu n ­
dacji mienia Społecznego K om i­
tetu budowy anteny satelitar­
nej. Analiza dpkumentów Fun­
dacji jednoznacznie pozwala 
wysnuć wniosek, że A . Borejszo, 
Z. Maszota, S. Potyrała oraz T. 
Neumann działali w  imieniu 
własnym.

& 9 Statutu stwierdza, że .Z a ­
rząd Fundacji stanowią jej fu n ­
datorzy wymienieni w  oświad­
czeniu woli o ustanowieniu fu n ­
dacji”. Należy sobie postawić

pytanie, któż to był taki hojny 
dla mieszkańców Swarzędza u- 
stanawiając dla nich fundację.
Na to pytanie pozwoli odpouńe- 

A kt Notarialny z dnia  
20.09.1992. wymieniający cztery 
wspomniane wyżej nazwiska.

Jeszcze ciekawszy jest roz­
dział 6 Statutu, który zawiera 
jego postanowienia końcowe.

Par. 29 stwierdza, że Funda­
cja może ulec rozwiązaniu mo­
cą uchwały Zarządu Fundacji 
podjętą w sposób określony w  
art. 17 ust.4 (2/3 głosów).

Par. 29. 2 Uchwała o rozwią­
zaniu Fundacji określa jedno­
cześnie przeznaczenie pozosta­
wionego majątku.

Wnioskując z powyższej tre­
ści Zarząd Fundacji w  osobach 
w w  osób m a prawo zlikwido­
wać Fundację i przeznaczyć 
majątek na cel określony w u- 
chwale o likidacji. Nie trzeba 
nikogo przekonywać, że taki za- 
pis pozwala czterem fundato­
rom w  zasadzie na wszystko 
kreując z  nich faktycznych dys­
ponentów całego majątku Fun­
dacji.

Porównywanie w art. A . Bo­
rejszy sytuacji prawnej Funda­
cji oraz Spółdzielni jest w  świet­
le przedstawionych wyżej fa k ­
tów absurdalne.

Mogę zapewnić, że Zarząd  
Spółdzielni me jest władny roz­
wiązać Spółdzielni. Nie może 
również stanowić o przeznaczę- 
niu m ajątku Spółdzielni po jej 
likwidacji.

Dlatego też ja k  zresztą słusz­
nie zauw ażył A . Borejszo osoby 
zawiązujące Spółdzielnię 35 lat 
temu nie stanowią w ładzy Spół­
dzielni. Najważniejszym jej cia­
łem statutowym jest Walne 
Zgromadzenie przedstawicieli 
wszystkich członków Spółdziel­
ni.

Natomiast w przypadku Fun­
dacji nawet za  35 lat jeśli nie 
zmieni się jej Statut to Panowie 
Borejszo, Potyrała, Maszota i 
Neumann będą mogli zlikwido­
wać Fundację a  jej majątek 
przeznaczyć na cokolwiek cho­
ciażby na sfinansowanie wycie­
czki do Panamy, albowiem ta­
kie kompetencje przyznaje im  
Statut.

zakończenie niniejszej pu­
blikacji pragnę zwrócić Szano­
wnemu Redaktorowi periody ka 
„Prosto z R atusza” na nie licu­
jący z  powagą pism a prezen­
tującego poglądy władz miasta 
napastliwy styl jego pisemnych 
wypowiedzi. Sądzę, że pełne a- 
rogancji i  poszturchiwań pod 
adresem pracowników Spół­
dzielni oraz Redakcji „Tygod­
nika Swarzędzkiego” art. za­
mieszczane na łamach ,J>rosto z 
Ratusza” nie służą na dłuższą  
metę budowaniu atmosfery 
konstruktywnego dialogu po­
między zwaśnionymi środowis­
kami.

Najlepszym sposobem wyjaś­
nienia wszelkich sporów jest 
przedstwienie rzetelnej, obiek­
tywnej prawdy, co też staram  
się uczynić publikując niniejszy 
art.

Jarosław Korwel 
Radca Prawny

SM w Swarzędzu
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W każdą niedzielę, w samo południe, przy dużym 
stole stojącym w kuchni domu zamieszkałego przez 
rodziny państwa Czajków oraz panie Oleksy robi się 
ciasno. Siada przy nim 9 osób do wspólnego obiadu. 
Seniorka domowników • pani Stanisława Czajka, jej 
dwie siostry -Maria i Zofia Oleksy, synowie pani 
Stanisławy - Wojciewch, Henryk i Bogdan , żona 
Wojciecha - Halina oraz dwie córki pani Haliny i 
Wojciecha - Angelika i Monika. Niedzielny obiad - to 
rytuał. Podobnie jak kolacja wigilijna czy uroczystości 
z okazji Dnia Babci czy Dnia Kobiet.

Ciekawy to jest dom i cieka­
wi jego m ieszkańcy - usłysza­
łem  przed kilkom a tygodnia­
m i od jednej ze swarzędzkich 
nauczycielek. Rzadko zdarza

- córka pani Haliny i Wojcie­
cha na codzień jest uczennicą 
VIH klasy Szkoły Podstawo­
wej n r 2 w  S warzędzu. Dodat­
kowo w każdy czw artek za­

Wielopokoleniowa rodzina.

NASZ
jm uje się dostarczaniem  „Ty­
godnika Swarzędzkiego” do 
niem al wszystkich domostw 
znajdujących się w Rabowi- 
cach. Kiedyś - mówi - gdy 
„TS” kosztował m niej, nie by­
ło domu, w którym  nie kupo­
wano go. Dzisiaj stałych od­
biorców jest 8-9-ciu. Co naj­
bardziej interesuje Czytelni­
ków tygodnika ? Chyba infor­
macje o Swarzędzu, stała ru b ­
ryka „Sygnały z sołectw” ,

k ronika krym inalna. Przyda­
ło by się więcej reportaży z 
życia, jak  chociażby drukowa­
ny w  dwóch num erach  tekst o 
Rafale i Agnieszce, dzieciach, 
k tórych rodzice nadużywali 
alkoholu. Mniej natomiast 
mogło by być sportu. Czy lu­
dzie czekają na  „Tygodnik” ? 
Tak i to mocno. Wystarczy, że 
w  czw artek pada deszcz i nie 
pójdę roznieść, od razu odzy­
wają się telefony z pretens­
jami.

Rytm  żyda w  tym  dom u nie 
je s t jednak  wyznaczany do­
staw am i „TS”. Życie w  nim 
toczy się w edług reguł wyzna­
czonych przez cykl prac poto­
wych i gospodarskich. Nie jest 
to największe gospodarstwo, 
ale na  11 hek tarach  też pracy 
nie brakuje. Tym bardziej, że 
pani Halina ( jako panna mie­
szkała w  Łowęcinie) k ilka go­
dzin dziennie poświęca n a  do­
wóz i przywóz córek do i ze . 
szkoły. P rzed kilkom a laty je ­
ździł dąg n ik  ze specjalną 
przyczepą dowożący dzieci Z 
tej i okolicznych wsi do Swa­
rzędza. Od 4 la t zarówno ro­
dzice ja k  i uczniowie zdani są 
na  siebie. Latem  można sobie 
pozwolić na 4-kilometrowy 
spacer. Ale jesienią i zimą - W 
żadnym  w ypadku. Były próby 
interw encji w  Ratuszu. Bez­
skuteczne. Czy obecna sytua­
cja jest k arą  za to, że dzied  z 
Rabowic chcą się uczyć ?

We wsi nie m a sklepu z pod­
stawowymi artykułam i żyw-

się, by w  takiej symbiozie żyło 
ty le osób w  różnym  wieku, o 
różnych zainteresow aniach i 
potrzebach. Nawet, gdy w  in­
nych domach słyszy się o dąg- 
łych kłótniach, nieporozum ie­
niach, tutaj zawsze czuje się 
dep ło , zrozumienie. A prze- 
d e ż  żyją pod jednym  dachem 
trzy  pokolenia w  tym  trzy sta­
rsze panie.

W niedzielne popołudnie, 16 
stycznia, bez uprzedzenia po­
jechałem  do Rabowic. Zasta­
łem  pana Wojciecha przy p ra ­
cach gospodarskich. W domu 
nie było tylko pani Zofii O lek­
sy oraz pana H enryka Czajki. 
W ybrali się w  odwiedziny do 
krew nych. W kuchni wesoło 
buchały języki ognia w  węg­
lowym piecu. Nie czułem, by 
moja w izyta w praw iła gospo­
darzy w speęjalne zakłopota­
nie. Widać, że lubią gości, na­
w et trochę kłopotliwych.

Przy kaw ie rozmawialiśmy 
o w ielu problem ach. Angelika Dom w Rabowicach. Fot. (4x) R. Belecki
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DOM
nościowymi, świetlica wiejska 
znajduje się ciągle w  fazie bu ­
dowy. Popołudniam i i wieczo­
ram i pozostają tylko wizyty u  
sąsiadów albo program  telewi­
zyjny. Na szczęście w większo­
ści domów są podłączone te le­
fony. W razie potrzeby można 
wezwać lekarza czy inną po­
moc.

Dom liczy sobie 68 lat. Dla 
jego dziewięciorga mieszkań-

Pani Maria Oleksy.

ców dokładnie 100 m etrów  po­
wierzeni mieszkalnej je s t n ie ­
co za małe. Tym  bardziej moż­
n a  podziwiać w szystkich z£ 
tak  zgodne wspólne życie. Za­
wsze jeden drugiem u pomoże 
jest dobrze - powiedziała p an  
Stanisława Czajka. Nie kłóci 
my się, a że czasami k toś po 
wie coś podniesionym głosen 
- tego nie da się uniknąć. Trze 
ba jakoś ten  wózek ciągnąć -1< 
słowa pana Wojciecha. Wcali 
nie jest ta k  trudno  znaleźi 
wspólny język. T rzeba tyłki 
tego chcieć.

W powszedni dzień podzi 
zadań jest jasny i precyzyjn 
Pani Stanisława zajmuje s 
kuchnią i  porządkam i w  d  
mu. Jej siostry - Zofia i  Mar 
pomagają na  tyle, n a  ile zdr 
wie i  siły im  pozwalają. P a  
Halina - żona Wojciecha, po: 
odwiedzieniem córek do szk 
ły i  zrobieniem zakupów  p r
cuje w  gospodarstw ie.PanH
m yk  jes t n a  rencie i  równi 
pomaga w  gospodarstwie, 
kolei Bogdan pracuje w  Hue 
Szkła w  A ntoninku i od rai 
do godziny 16-tej je s t poza d 
mem. Angelika i M onika - p 
m agają tylko w okresie wzm 
żonych prac polowych. Ma 
się uczyć i, ja k  na  razie, pi 
blemów z tym  n ie  ma.

Pani Stanisława Czajka.

Czy istnieje recepta na tak 
zgodne życie w tak  licznym 
składzie osobowym pod jed ­
nym  dachem  ? P an  Wojciech 
specjalnej recepty nie ma. 
Wszystko z um iarem , więcej 
uśm iechu na tw arzy miast 
podniesionego głosu i powin­
no być zgodnie. Prób lemów 
przez to nie ubywa, przynąjm- 
niej związanych z finansami, 
ale na pewno żyje się w  takim  
nastaw ieniu może naw et lżej. 
Pracy n ik t nie unika, a to, że 
przez 16 la t małżeństwa nie 
był z żoną na  wczasach - to też 
prawda. Odniosłem wrażenie, 
że ostoją spokoju je s t pani S ta­
nisława. Dla Angeliki i Moniki 
- babcia, dla pań Zofii i Marii - 
siostra, dla pani Haliny - teś­
ciowa, a dla Wojciecha, Bog­
dana i H enryka - m atka. Mimo 
swoich niespełna 74 lat jest 
bardzo żywa, rozmowna. Taka 
energiczna starsza pani.

Nie rozmawialiśmy o m a­
rzeniach, chociaż każdy z nich 
m a na pewno swoje. Chcieliby 
otynkować dom, mieć kom u­
nikację autobusowaą ze Swa­
rzędzem, na miejscu sklep. 
Pani Stanisław a zdradziła, iż 
m arzy jej się, by Bogdan i Hen­
ryk  ożenili się, bo to zawsze na 
stare la ta  stanowi gw arancję 
opieki ze strony jednego z m ał­
żonków. Żadnych narzekań 
na  sąsiadów. To też o czymś 
świadczy. Dom, o którym  
wszyscy mówią „ Nasz dom” 
jest miejscem codziennych 
spotkań, rozmów o sposobach 
pokonania kolejnych proble­
mów. Dzisiąj żyje się napraw ­
dę trudniej niż przed kilkom a 
laty - to  prawda. Im też. Jed ­
nak  mimo to są wobec siebie i 
innych życzliwi. To ułatw ia 
wiele. Gdybyśmy wszyscy tę 
praw dę zrozumieli... (maw)

Przed kilkoma tygodniami jeden z posłów Polskiego 
Stronnictwa Ludowego ogłosił w Sejmie plebiscyt, w  
którym parlamentarzyści oceniali dziennikarzy relac­
jonujących obrady Wysokiej Izby. Pod lupę zostali 
wzięci sprawozdawcy telewizyjni, radiowi i prasowi. 
Kryteria ocen pozostały tajemnicą jurorów, acz nie 
dziennikarze oceniali samych siebie. Jeszcze gorzej 
byłoby jednak, gdyby to posłowie pisali sprawozdania 
z obrad po czym prosili by swoich kolegów o pozytyw­
ne oceny.

Gdyby tak było, wówczas 
wszyscy mielibyśmy prawo po­
wiedzieć, iż ci piszący o sobie i 
swojąj pracy postępują nieety­
cznie. Nie zdziwiłbym się nawet, 
gdyby o takim postępowaniu 
ktoś powiedział - obrzydliwe.

Swarzędz to nie Warszawa, 
acz pewne zasady obowiązują i 
tam i tu. Nie mamy w naszym 
mieście Parlamentu, ale są inne 
gremia, które spotykają się w 
trosce o naszą przyszłość. W jed­

podejrzliwości i megalomanii o- 
raz niezachwianą wiarą, że to, 
co usłyszał lub podsłuchał, a 
następnie publicznie wygłosił, 
musi być nieomylną prawdą” . 
W definicji sprawozdania nie ma 
absolutnie mowy o komentarzu, 
a tym bardziej odautorskim. 
Ten fragmenbt to jednak w czy­
stej postaci komentarz, a nawet 
napastliwy atak na kogoś, kto 
myśli inaczej niż autor i jego 
mocodawcy, których tutaj jest

ETYKA
- TO NIE ETYKIETA
nym z takich spotkań zdarzyło 
mi się uczestniczyć. Wśród kil­
kunastu osób biorących w nim 
udział nie zabrakło ludzi piszą­
cych w dwóch ukazujących się 
na lokalnym rynku wydawni­
czym czasopismach.

Do pewnego momentu, mimo 
różnych dziwnych wypowiedzi, 
nie uniosłem się z miejsca wzbu­
rzony. Jednak gdy głos zabrał 
pan X, który swoją wypowiedź 
poświęcił etyce dziennikarskiej, 
odpowiedzialności za słowo pi­
sane - zagotowało się we mnie. 
Przypmniałem sobie coś, co ów 
pan napisał w końcu ubiegłego 
roku na łamach jednego z na­
szych lokalnych periodyków. 
To coś miało być sprawozda­
niem z obrad pewnego gre­
mium. Nie wiem, gdzie pan X 
pobierał nauki dziennikarskie­
go rzemiosła, ale po lekturze 
tego tekstu uznałem, iż jego mi­
strzami byli czołowie spece od 
propagandy najświetniejszych 
lat stalinowskiego koszmaru. 
To wówczas przecież z ludzi ro­
biło się szmaty przy pomocy słu­
żalczych dziennikarzy i polity­
cznych komentatorów. To wów­
czas w Polsce znajdowano wro­
gów ludu, a władza była naj­
wspanialsza, najukochańsza.

Od tamtych lat minęło niemal 
pół wieku. W naszym kraju na­
prawdę wiele się zmieniło, acz 
nie wszystko. Pewne przyzwy­
czajenia ludzi mających dzisiaj 
ponad 50 lat ( pan X jest jednym 
z nich) pozostały.

W swoim ( z założenia przyna­
jmniej) sprawozdaniu z bardzo 
ważnego posiedzenia, ów pan 
napisał m.in. - ,,W wolnych gło­
sach w części l i n  wystąpił, jak 
zwykle, pan K. z przyzwyczaje­
nia i tradycyjnie formułując za­
rzuty pod adresem gremium, w 
dużej części na podstawie pod­
słuchanych rozmów i domys­
łów, niczym nie uzasadniając 
swoich zarzutów, z dużą dozą

żarliwym obrońcą. Kolejny cy­
tat -„ Natomiast sprawa budowy 
skrzyżowania trasy BB z ul. 
ZZA nagłośniona przez pana T., 
łącznie z wycofaniem się z finan­
sowania nie wymaga dalszych 
wyjaśnień, gdyż tyle już napisa­
no o niej w prasie miejscowej a 
także poznańskiej, że wszystko 
jest jasne i wiadomo, kto jest 
przyczyną takiego stanu - w ża­
dnym przypadku nie obecne 
gremia zarządzające”. Coż ma 
wspólnego ten fragment ze 
sprawozdaniem ? Jeżeli już do 
czegoś można go przyrównać, to 
do nieudolnej mowy obrończej 
przed sędziowskim składem o- 
rzekającym. Skąd autor ma pe­
wność, że „wszystko jest jas­
ne”? Zasady rzetelnego dzien­
nikarstwa mówią, iż Czytelnik 
to za każdym razem „tabula ra­
sa" i należy podać do jego wia­
domości wszystkie informacje.

Jakby tego było mało, na za­
kończenie pan X. napisał -„Po­
wyższa relacja z obrad gremium 
jest próbą r z e t e l n e g o  
oddania atmosfery, jaka panuje 
podczas obrad, a równocześnie 
przeciwwagą do preparowa­
nych relacji, pod z góry okreś­
lonym kątem  w „WW”. Nie ma 
co. Wzorce z lat 50-tych idealnie 
skopiowane. Tylko że Czytelnik 
już nie taki zniewolony i byle 
kitu nie da mu się wcisnąć.

Tak, tak. Pan Z. był naprawdę 
tym, który z ogromną żarliwoś­
cią mówił na wspomnianym już 
spotkaniu o etyce zawodu 
dziennikarskiego. Pomylił chy­
ba etykę z dworską etykietą, a 
sam, jako sługa uniżony lokal­
nych władz zatracił poczucie in­
stynktu zawodowego. Mogło 
mu się to przytrafić, gdyż sam 
zasiada wśród członków najwy­
ższych władz i Państwa ocenie 
pozostawiam, jak należy na­
zwać kogoś, kto pisze peany o 
swojej pracy na łamach lokalnej 
prasy, innych równając z zie­
mią. (ma w)
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KONTUZJA ROZWIAŁA MARZENIA
Punkty dla Unii: Borys 25, 

Tomala i Marciniak po 8, Ig- 
nasiak 5, Sierszulska 4, Smola­
rek 3, Pawlak 2, Tarasiewicz 1.

Punkty dla AZS: Tarczyńs­
ka 28, Maciejewska i Walczak 
po 20, Stanisławska 14, Przy­
bysz 13, Ratman 11, Kasper- 
kiewicz 10, Zwierko 9, Jakubo­
wska 8.

Sędziowali: Kędziora (Mię­
dzychód) i Kuczyński (Kosza­
lin)

Widzów: około 50.
W meczu z wiceliderem II ligi 

AZS Szczecin swarzędzkie na­
stolatki na pewno nie należały 
do feworytek. Wydawało się 
więc, że niewiadomą jest tylko 
wysokość porażki. Na domiar 
złego swarzędzanki zagrały 
bez Ali Majerowicz, a fantas­
tycznie prezentująca się w o- 
statnich meczach osmoklasist- 
ka Karolina Pietrzak nie otrzy­
mała w Warszawie licencji.

ŁATWE
ZWYCIĘSTWO...

... odniosły w niedzielnym 
meczu koszykarki „ Unii” 
Swarzędz z Olimpią Poznań w 
ram ach eliminacji do Mist­
rzostw Polski Juniorek. Zmę­
czone sobotnią .całodzienną 
wyprawą do Szczecina swarzę­
dzanki zagrały tym  razem z 
Alą Majerowicz, która weszła 
na parkiet po dwutygodniowej 
przerwie. Uczciła w ten sposób 
swe siedemnaste urodziny. 
Musiała wyręczyć k on tu row a­
ną Monikę Ignasiak, której tre­
ner Łęszczak pozwolił zagrać 
pięć minut. W czasie , gdy na 
boisku pojawiła się para : Ig­
nasiak- Majerowicz, Unia 
wręcz deklasowała rywalki. 
Znakomicie zagrały też Ewa 
Borys, Karolina Sierszulska i 
Beata Smolarek. Tej ostatniej „ 
wychodziło” dosłownie wszys­
tko. Wysokie umiejętności za­
prezentowała występująca na 
rozegraniu ósmoklasistka Ewa 
Portala imponując fantastycz­
nymi podaniami.

W spotkaniu dobrze wypadła 
cała dziesiątka koszykarek U- 
nii i nawet grająca i I lidze 
poznanianka Karolina Janyga 
nie była w stanie zmusić Olim­
pii do nawiązania ze swarzę- 
dzankami wyrównanego poje­
dynku.

Mecz zakończył się zwycięst­
wem Unii 93 : 60 ( 42: 30).

P unkty  zdobyły : Borys 31, 
Smolarek 18, Sierszulska 9, Ig­
nasiak i Tomala po 8, Marci­
niak 7, M.Pawlak 4, Portala i 
Tarasiewicz po 3, Majerowicz 
2.

Pierwsze minuty spotkania 
wydawały się potwierdzać 
przypuszczenia o wyższości a- 
kademiczek. Jednak po chwili 
swarzędzanki poukładały grę 
w ataku i rozpoczął się wyrów­
nany pojedynek. W piątej mi­
nucie wynik wynosił 12:6 dla 
AZS-u. Kompletnym zasko­
czeniem dla szczecińskiej defe­
nsywy okazała się dynamiczna 
gra znajdującej się w najwyż­
szej formie Moniki Ignasiak. 
Gdy szczecińskie koszykarki 
utrzymywały z trudem  dziesię- 
ciopunktową przewagę rzuca­
jąca „za 3” Monika Ignasiak 
zderzyła się z przeciwniczką i z 
bolącą nogą została zniesiona z 
parkietu. Trener Łęszczak m a­
jąc w perspektywie ważne me­
cze juniorskie i spotkanie ligo­
we z Tęczą Leszno nie wpuścił 
jej już więcęj na boisko. Widząc 
rosnącą przewagę akademi- 
czek dał też odpocząć Ewie Bo­

rys i Iwonie Tomali. Zastępują­
ce je koleżanki z drugiej piątki 
zagrały co prawda ambitnie i 
poprawnie, ale bez liderek nie 
potrafiły nawiązać wyrówna­
nej walki. Cały ciężar gry spo­
czął na barkach Magdy Mar­
ciniak i Sylwii Tarasiewicz, 
które tego wieczoru zagrały 
bardzo dobre spotkanie. Tym 
czasem AZS Szczecin zapreze­
ntował fantastyczną wręcz 
dyspozycję rzutową za 3 punk­
ty. Szczecinianki trafiły aż 13 
razy w tym aż 5 trafień należało 
do Doroty Tarczyńskiej. Dwo­
ma celnymi rzutam i zza linii 
6,25 m  popisała się swarzędza- 
nka - Iwona Tomala. Po meczu 
widać było, że ani trener ani 
zawodniczki nie robią z prze­
granej tragedii. Ze spokojem 
cała ekipa wsiadła w autobus i 
udała się do Gorzowa na obiad, 
który zafundowali rodzice Bea­
ty Smolarek.

PO SUKCES 
DO SZAMOTUŁ

Wykorzystując świąteczną prze­
rwę w zajęciach szkolnych, zespół 
najmłodszych piłkarzy Unii- Orliki 
ze Szkoły Podstawowej Nr 3 wziął 
udział w dniach 29-30.12.1993r. w 
halowym turnieju piłki nożnej w 
Szamotułach. Turnią) odbył się w 
nowo oddanęj przepięknej hali spo­
rtowej ze sztuczną nawierzchnią- 
Kolejny raz młodzi piłkarze godnie 
reprezentowali swarzędzkie piłka- 
rstwo, swoją szkołę oraz firmę „Le­
dnogóra Meble” pana Wojciecha 
Dawidowskiego, bo właśnie w stro­
jach przez niego ufundowanych 
występowali. W turnieju wzięły u- 
dział 3 zespoły Sparty Szamotuły 
(w tym jedna młodzików) oraz War­
ty Poznań. W swojej grupie wieko­
wej zespół Orlików zajął I miejsce, 
wygry wąjąc 2:1 ze Spartą Szamotu­
ły I, 8:0 ze Spartą Szamotuły I oraz 
remisując z Wartą Poznań 2:2. W 
rywalizacji ogólnej zespół trenera 
Andrzeja Kubzdyla z dorobkiem 5 
zdobytych i 2 straconych punktów 
oraz stosunkiem bramek 12:5 zajął 
drugie miejsce ulegając jedynie o 
dwa lata starszej drużynie młodzi­
ków Sparty Szamotuły, po wyrów­
nanym meczu 2:0. Njskuteczniej- i 
szymi napastnikami Orlików byli: 
Tomasz Kostrzewa zdobywca 4 bra­
mek oraz Łukasz Nowak 3. Za naj­
lepszego piłkarza Orlików w prze­
kroju całego turnieju uznano zgod­
nie bocznego ich obrońcę - Patryka 
Kubiaka. Na słowa uznania zasłu­
żyła cała trzynastka zawodników 
biorących udział w meczach. Ambi­
cja i wola walki jaką zaprezentowa­
li młodzi adepci piłkarstwa może 
być przykładem dla profeąjonal- 
nych piłkarzy. Godne podkreślenia 
jest oblicze zespołu - to sportowe, 
które kreuje jego trener, Andrzej 
Kubzdyl oraz to wizualne, ze wzglę­
du na prezencję w nowych kostiu­
mach sportowych „Lednogóra Me­
ble”.

Nie sposób nie wspomnieć tu o 
pomocy rodziców, bez których do­
wiezienie zespołu na turniej do Sza­
motuł byłoby co najmniej trudne, f 
Również atmosfera jaką potrafili 
stworzyć, przyczyniła się do koń­
cowego sukcesu dryżyny.

Zespół wystąpił w składzie: B.A- 
nioł, M.Anioł, MJasicki, T.Kostrze- 
wa, M.Kostrzewa,P.Kubiak, F.Ku- 
biak, A.Klamerek,Ł.Nowak, P.Pa- 
welec, M.Podgórski, T.Sobota, 
J.Szymański,Ł.Kubzdyl.

Andrzej KLAMEREK |

KTO, Z KIM , GDZIE
Koszykówka
sobota, 22.1. godz. 17.oo UNIA: 
TĘCZA Leszno, II liga Ko­
biet,hala przy ul. Św.Marcńn 1. 
niedziela 23.L godz. 12.oo U* 
NIA: STILON Gorzów, junio­
rki, hala przy uL Św.Marcin 1 
Brydż.
piątek, 21.1. godz.17.oo UNIA I: 
JOR Et Poznań, B - klasa, hotel 
KS Unia przy ul. Św.Marcin 1. 
Turystyka.
czwartki godz. 17.00 -19.00 dy­
żur Zarządu PTTK Łaziki, 
Oś.Kościuszkowców 39. 
pn, pt, godz. 15.00 -16.00 dyżur 
członków Zarządu Oddziału 
PTTK Meblarz, SP  - 2,ul. Polna 
21.

W  piątkowe popołudnie byliśmy świadkami derbo- 
wego pojedynku w eliminacjach Mistrzostw Polski 
kadetek.

Zmierzyły się w nim: Unia II 
czyli „Bączki" z Unią I - „mały­
mi” wzmocnionymi Ewą Borys 
„Małe” pomimo, że o rok młod-

możliwiło to jednak Edycie 
Maciejewskiej i Magdzie Graj- 
czyńskiej swobodne oddawa­
nie rzutów z dystansu. Po raz

M A Ł E Z N O W U  L E P S Z E
sze (tylko Ewa Borys jest w 
wieku „Bączków") wygrały 68 
: 58 (32:27).

Ośmioklasistki SP-3 zwycię­
żyły już w poprzedniej rundzie, 
lecz tym  razem wygrana przy­
szła im o wiele trudniej. „Bą­
czki" zagrały bardzo dobrze w 
obronie i umiejętnie odcinały 
od podań Ewę Borys. Umiejęt­
nie też ciasno stawały w polu 
„3 sekund” utrudniając Ewie 
swobodne poruszanie się. U-

kolejny też „małe” zademonst­
rowały bardzo dobrą formę 
rzutową. Pierwsza połowa była 
w miarę wyrównana, lecz w 
drugiej części spotkania, gdy 
„Bączki” zmęczyły się, Ewa 
Borys pokazała swoją klasę.

Punkty dla Unii I: Kniat 15, 
Walkowiak 14, Begier 13, Bed- 
narkiewicz 6, Łysionek i Szczy­
gielska po 3, Ptasińska i Kap- 
turowska po 2.

Dominik KOWALSKI

KOSZYKARSKIE DERBY
Do emocjonującego 

pojedynku dojdzie w  naj­
bliższą sobotę o godz. 
17.00 na hali „ Unii

Swarzędzkie koszykarki 
zmierzą się w ramach rozgry­
wek drugoligowych z „Tęczą ” 
Leszno. Przypominamy, że w 
poprzednim dramatycznym 
spotkaniu leszczynianki oka­
zały się lepsze tylko o 1 p u n k t!. 
Odnosi się wrażenie, że widzo­
wie obejrzą starcie dwóch wy­
równanych drużyn, mecz , w 
którym  nie ma faworyta.

Ciekawe ilu też kibiców po­
jawi się w tę sobotę na trybu­
nach hali przy św. Marcinie.

Już podczas ostatniego zwycię­
skiego pojedynku z OSĄ Zgo­
rzelec zabrakło wolnych 
miejsc siedzących, co, jak  na 
razie , zdarzyło się w historii 
hali kilkakrotnie i to właśnie 
na meczach I zespołu koszyka­
rek. Nawet pierwszoligowe po­
jedynki lechitów grających „ 
na emigracji” w Swarzędzu nie 
gromadziły takiej widowni.

W niedzielę ten sam swarzę- 
dzki zespół w samo południe na 
Unii podejmie Mistrza Polski 
Juniorek - „Stilon” Gorzów, 
który wystąpi w swoim najsil­
niejszym składzie ,a w zeszłą 
niedzielę pokonał zdecydowa­
nie AZS Szczecin.
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ROZRYWKA •RO ZRYW K A •  ROZRYW KA

KRZYŻÓWKA NR 3
POZIOMO: 1/żużel, 4/rep rezen tu je  wybór- 

ców, 7/dow6dca „N autiliusa” , 8/autor „ zwo 
nów Bazylei” , 9 /trzym a n a  uwięzi. 10/p re ten  
sja, 11/po ferm entacji ryżu  lu b  daktyli,  ̂ / z 
niej kaw ior, 16/... m ilczą „dusza śpiewa 
imię C haczaturiana”, 21/m ieszkal pod aw e 
lem, 23/skóra z usun iętym  licem , 24/port na  
M orzem Czarnym , 25/ p łynie przez Nowosy­

birsk, 26/kronika, rocznik, 27/stolica Turcji.

PIONOWO: 1 /w  niej ubrana, 2 /pnącze, 3/ 
Dym na, 4/na nich  upraw y lub R aksa, 5/w nim  
szukasz treści snów, 6/ k raw ędź okapu, 12/ 
rodzaj w ybrzeża, 13/ ciągnie się za lisem , 14/ 
Jarocka dla dom owników, 15/z niej w iększość 
m etali, 16/ona, do niego się ..... 17/kończy 
okres czasu, 19/ znów się w  niej gotuje, 20/ 
g run tu , długości, szerokości, 21/malował Pod- 
kowiński, 22/łóżko na sta tk u

Jan WEHNERT

Na rozw iązania czekam y jak  zw yk le ty ­
dzień. W śród C zyteln ików , k tórzy n adeślą  
praw idłow e odpow iedzi rozlosujem y na­
grodę książkow ą.

ROZWIĄZANIE KRZYŻÓWKI NR 51
Poziom o: lancet, skrót, rzep, drew no, atest, 

nerw , Am or, m ałż, skos, neon, bicz, ziele, 
lipiec, łoże, am ant, w płata.

Pionowo:Lidia, niebo, tron , spaw, rzepka, 
tatuaż, m rok, ryps, m łyn, łono, sędzia, opieka, 
Eliza, nacja, bełt, zlew.

N agrodę książkow ą za praw id łow e roz­
w iązan ie K rzyżów ki nr 51 otrzym uje B eata  
O kunow ska, Lubiecz 29, 62-424 C ienin Koś­
cieln y . G ratulujem y, a nagrodę prześlem y  
pocztą.

n a  L u z #
Podczas pobytu w Londynie 

w 1932 roku, Kiepura poznał 
przypadkiem  rodaczkę. Miłą, 
śliczną dziewczynę, którą za­
prosił na kolaęję. W trakcie 
kolacji obsypuje dziewczynę 
komplementami. Ona jednak 
nie przejmuje się zbytnio. Kie­
pura usiłuje wobec tego użyć 
najsilniejszego atutu, który ni­
gdy nie zawodzi u kobiet:

— P a n i taka  ładna, taka fo- 
togeniczna, taki m iły m a gło­
sik. Czemu pan i nie występuje 
w  film ie?

— A  pan  te i taki przystojny i 
taki m iły m a głosik, czemu pan  
nie w ystąpi w  film ie?

— A le i proszę pani, ja  się 
nazyw am  K iepura/

— To nic nie szkodzi, może 
pan sobie przecież zmienić na­
zwisko.

★  ★  ★
Panią Ziutę zapytano pod­

czas egzaminu na prawo jazdy:
— C zym  charakteryzuje się 

ulica jednokierunkowa?
— Tym, że inne auto m ożna  

najechać jedynie z tyłu l — 
stwierdza zadowolona.

SWARZĘDZKI 
HYDE PARK
CZY PRAWDĄ JEST, ŻE
■■■ rozpoczęto przygotowania do 
uruchomienia w  Swarzędzu lo­
kalnej rozgłośni radiowej, która 
będzie nosiła nazwę „Wolne Ra- 

I dio Swarzędz", a wśród inicjato­
rów wymienia się nazwiska zna­
nych poznańskich dziennikarzy i 
naukowców, którzy zamieszkują 
w naszym mieście wbrew woli 
pana burmistrza ?

• w  sklepie spożywczym  
w_G. sprzedaje się specjalną 
miksturę sporządzoną na ba­
zie alkoholu, którą nabywają 
nagminnie kierowcy zatrud­
nieni w  bazie transporto­
wej?

... mocno zaawansowane 
prace Komitetu Organizacyjne' 
Ostatnich Imienin członków Z 
rządu Miasta, choć, jak twierd 
niektórzy z mieszkańców miasl 
gminy, panowie ci są niczym ni 
gdyś( niesławnej pamięci) Wl 
dzimierz llicz, czyli wiecznie ży 

... dokładnie 1 lutego w  R 
tuszu rozpocznie się akc 
bezpłatnego rozdawnictv 
broszur - poradników za1 
tułowanych „ Jak zost 
burmistrzem" 7

... już wkrótce nasze miasto 
zostanie wpisane do Księgi Gui-

nessa jako najbardziej dziurawe 
w  całej Europie Środkowo - 
Wschodniej ?

... mimo protestów zdro­
wej moralnie części naszej 
lokalnej społeczności, w  Ze­
spole Szkół Zawodowych o- 
raz Liceum Ogólnokształcą­
cym pojawili się emisariusze 
Światowej Organizacji 
Zdrowia, którzy rozdają bez­
płatnie (jaki wstyd) prezer­
watywy ?
NIEPRAWDĄ JEST, ŻE

... wśród nas żyją ludzie, którzy 
delektują się, na przekór zdrowe­
mu rozsądkowi, denaturatem

... wręcz na dobre rozpo­
częła się już kampania wybo­
rcza do samorządów teryto­
rialnych, a największe szan­
se (na co wskazują wyniki 
ostatniego rankingu) mają 
ci, którym Bozia nie dała tyl­
ko właćciwego-ich zda- 
niem-rodowodu ideowego

... ani się obejrzymy, a skończy 
się zima, a wraz z nią nadzieje 
naszych władz na ukrycie przed 
oczyma gości dzikich wysypisk 
przysypanych świeżym śnie- 
giemn, który, co by o nim nie 
powiedzieć, od zawsze sprzyjał 
brudasom

nikó *"*yc*e >̂a.r'cu n'p stajemy po stronie pytających Czytel- 
w , w  związku z czym nie oczekujemy odpowiedzi.

MIGAWKI ZE ŚWIATA
Czterech martwych pasażerów na gapę w  kon­
tenerze

Czterech martwych pasażerów na gapę - prawdopodobnie 
Rumunów - znaleziono w jednym  z kontenerów  dostarczo­
nych do brytyjskiego portu Felixstowe przez statek „Patria". 
Piąty, jak  poinformowała w niedzielę policja brytyjska, prze­
żył podróż z francuskiego Hawru i zaalarmował dokerów.

Zmarli byli w wieku 20 - 36 lat. W kontenerze, który miał 
dotrzeć do Galveston w Teksasie (USA), przebywali zdaniem 
policji najwyżej 2 lub 3 dni. Cała piątka chciała najprawdop- 
dobniąj dostać się nielegalnie do Wielkiej Brytanii lub Stanów 
Zjednoczonych. Policja brytyjska nie podała żadnych bliż­
szych informacji o statku „Patria”, który przewoził kontener.

Pożar w łaźni - 37 ofiar śmiertelnych
W wyniku wybuchu gazu w publicznej łaźni parowej w 

Maroku w sobotę śmierć poniosło co najmniej 37 osób. 
Tragedia wydarzyła się w mieście Tetuan, na północy kraju  - 
podają w niedzielę naoczni świadkowie i władze m arokańs­
kie.

Wybuch gazu spowodował błyskawicznie rozprzestrzenia­
jący się pożar. W chwili wybuchu, w nowoczesną], dwupięt­
rowej łaźni położonej w centrum  miasta, przebywało ok. 60 
mężczyzn, kobiet i dzieci.

Niewyklucza się, że liczba ofiar śm iertelnych w najbliż­
szych dniach wzrośnie, albowiem wiele osób, z tych które 
przeżyły (ok. 20) ma rozległe poparzenia ciała.

3 osoby zginęły w wyniku pożaru balonu
Pożar balonu wypełnionego gorącym powietrzem spowo­

dował śmierć trzec i osób w Niemczech. Cztery osoby odniosły 
rany skacząc z gondoli.

Przyczyny wypadku, do którego doszło w sobotę w trakcie 
zawodów balonowych w okolicy Mosbach, w Badenii-Wirtem- 
bergii, nie są znane. W momencie zapalenia się powłoki 
lądujący balon znajdował się na wysokości 25 metrów nad 
ziemią. Dwoje pasażerów zabiło się skacząc z tej wysokości, 
trzeci, który pozostał w gondoli, zm arł w wyniku poparzeń.
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DZIECIECE ZGADYW ANKI

Czy wiesz, ie  lasy umierają? To dorośli 
Pr*6z swoją bezmyślną działalność dopro­
wadzili do tego. Nawet teraz, kiedy co 
drugie drzewo umiera, ludzie nie rozumie­
ją grozy sytuacji. Czy obecny stan naszych 
lasów jest ważnym tematem dla nas - 
młodych ludzi? Przecież to wy będziecie 
jutro dorośli i musicie wiedzieć do czego 
prowadzi taka bezmyślna gospodarka, ja­
ka jest dzisiaj. Co w ięc może każdy z w as 
zrobić? Należy być czujnym, myślącym  
mieć otwarte oczy i uszy. Należy rozumieć 
że stan naszych lasów zależy tylko od 
naszego postępowania. Że to nie natura, 
lecz ludzie przyczyniają się do uśmiercania 
lasów.

Czy potrafisz odgadnąć w  jakim dniu tygodnia spotkali się Ci panowie, i do kogo należy każdy z czterech
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HOBBY

k l ie n c i w y b ie r a j ą
1- Dragon — historia B
2. Amerykański Yakuzo —  sens.
3. Article 99 —  sens.
4. Sliver —  thiller erotyczny
5. Na krawędzi — sens.
6. Handlarze śmiercią —  sens.
7. Powrót słodkiego —  kom.
8. Niechciane dziecko —  melodr.
9. Miasto aniołów 2 — sens.

10. Śmiercionośne ulice —  sens.

SZEF POLECA
1. Nieoczekiwany atak —  sens.
2. Amerykański Yakuzo —  sens.
3. Article 99 —  sens.
4. Niemoralna propozycja —  romans
5. Kochany Urwis 2 —  kom.
6. Kryptonim Alexa 2 —  sens.
7. Zagadkowe zniknięcia — sens.
8. Kłopoty ze szpiegiem —  kom.
9. Niechciane dziecko — melodr.

10. Po północy —  sens.

h a n d l a r z e  
ŚM IERCIĄ

Komandosi do za­
dań specjalnych bez 
kłopotów wykonują 
pewne zadanie w 
Bejrucie. Następnym 
celem jest Angola. 
Ich szef twierdzi, że 
to drobiazg —  sfoto­
grafowanie islams­
kich terrorystów w 
bazie i dokładne da­
ne o uzbrojeniu. Sło­
wem rutynowa ro­
bota. Tyle że ta ruty­
nowa robota kończy 

fn̂  l i 8 n'ekf6rych śmiercią, a dla dwójki przy -

ZAINTERESOW ANIA
KŁOPOTY ZE 
SZPIEGIEM

Brytyjski wywiad 
wysyła swego szpie­
ga, który ma potwier­
dzić, czy tajne służby 
słowieckie wyprodu­
kowały nowy środek 
na prawdomówność. 
Anglicy chcą wykraść 
ten środek, aby się to 
udało muszą poświę­
cić jednego ze swo­
ich ludzi. Człowie­
kiem skazanym na 
śmierć, jest Appelton

_____  Porter czyli Donald
Sutherland.

Tymczasem nasza „ciapa" okazuje się bardzo 
sprytna i do tego ma dużo szczęścia. Film 
obfituje w zabawne scenki, zaskakujące wyda­
rzenia.

ŚMIERCIONOŚNE 
ULICE

Akcja filmu dzieje 
się w  Bejrucie, gdzie 
toczą się walki, mias­
to pełne jest wojska i 
terrorystów. Kapitan 
amerykańskiej pie­
choty morskiej Criag 
Brandt (Michael Pa­
rę) zostaje uprowa­
dzony przez terrorys­
tów. Rodzina zostaje 
powiadomiona, że 
Criag został uznany 
za zabitego. Jego bli­
źniaczy brat Chris 
czuje, że to jest kłam-

HOBBY

stwo i rusza jemu na pomoc.

jaciół czymś o wiele gorszym —  niewolą 
torturami. Kto i w  jaki sposób uratuje im życie,
a kto przy tej okazji zginie zobaczycie ogląda- 
lac to en--- r=— !---------------»— ♦ — — *
— „  HTŁy 1Bj oKazji zginie zooaczycie ugiąuo- 
łąc tę sensację. Nie liczcie natomiast na coś 
''Wyjątkowego. Film bowiem oparty jest na 
Pewnym schemacie, charakterystycznym dla
te) tematyki.

n ie o c z e k iw a n y  
ATAK

Najnowszy film 
znakomitego aktora 
Rutgera Hanera. 
Główni bohaterowie 
Doug (Ron Sliver) i 
Lynn (Rebeca De 
Mornay) mieszkają 
w  Californi i są w łaś­
cicielami sklepu me­
blowego. Wracając z 
Meksyku, gdzie zała­
twiali sprawy zw ią­
zane z otwarciem fa­
bryki przejeżdżają 
człowieka, który w y ­

moczył im nagle na drogę. Nie zgłaszają tego 
faktu na granicy, gdyż ofiara była policjantem. 
Będąc w domu myślą iż są wolni i bezpieczni. 
Jednak pewnego dnia zjawia się w  ich sklepie 
człowiek, który twierdzi, iż byl świadkiem tego 
wypadku.
..Nieoczekiwany atak" to półtorej godziny 
naPięcia, wstrząsających wydarzeń i akcji. 
Jaden z lepszych filmów Rutgera Manera.

WTG0 RflECfA Ma
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PO PÓŁNOCY
W roli głównej Ru- 

tger Haner, który gra 
człowieka zwolnio­
nego warunkowo z 
więzienia po 15 la­
tach. Nasz bohater 
rozpoczyna nowe ży­
cie, ale nie jest to już 
ten sam człowiek. 
Jest zamknięty w so­
bie, został skazany za 
zamordowanie włas­
nej żony, którą bardzo 
kochał. Jego kurator, 
czyli piękna kobieta i- 
mieniem Laura też 
wierzy w jego nie­

winność. Zaczyna prowadzić na własną rękę 
śledztwo. Ich życie zamienia się w koszmar i nikt 
nie może im pomóc. Film przeznaczony dla ludzi 
o stalowych nerwach.

PARAGRAF 99
Podejmując pracę 

w szpitalu dla wetera­
nów wojennych mło­
dy pełen ideałów dr 
Peter Morgan wkra­
cza w świat medycz­
nego koszmaru, gdzie 
rządzi bezwzględny 
dyrektor i absurdalny 
biurokracja. Jedynie 
kilku oddanych leka­
rzy lamie bezduszne 
przepisy fałszuje do­
kumenty, prowadzi 
nierejestrowane ope­
racje a wszystko w 
trosce o zdrowie 

swych pacjentów. Wstrząsający film, który na­
leży obejrzeć.

SZUS
Autorem tej ksią­

żki jest najpopular­
niejszy w Polsce pi­
sarz am erykański I- 
rwin Shaw. Treść 
powieści osadzona 
w realiach am ery­
kańskich posiada 
mistrzowską kon- 
strukęję. Główny 
bohater stara się 
p r z e z w y c i ę ż y ć  
swoje kompleksy 
przez uprawianie 
n ie b e z p ie c z n y c h  
sportów. Pewnego 

dnia ucieka od swego dotychczasowego ży­
d a  i zatrzymuje się w małym miasteczku 
górskim. Czy odnajdzie to czego szuka? 
Odpowiedź na to pytanie znajdziemy w 
książce. Powieść ukazała się nakładem 
„Książnicy” .

W Y T R O P I Ć  
ZDRAJCĘ

Colin Forbes jest 
autorem  tęj powie­
ści. Treść książki o 
tem atyce wywiado­
wczej i krym inal­
nej. Akcja powieści 
ciekawa i trzym ają­
ca w napiędu, pole­
cana dla miłośni­
ków tego gatunku 
literackiego.

P O R A D N I K  
ZDROWEGO ŻY­
CIA

Edycja składają­
ca się z pięciu czę­
ści: żyde bez leka­
rza, zanim pó­
jdziesz do lekarza, 
irydologia dla 
wszystkich, śmiech 
leczy, ból - natural­
ne metody zwalcza­
nia.

Poradnik ten za­
chęca do stylu zdro­
wego życia oraz sto­
sowania leczenia 

środkami homeopatycznymi i naturalnymi.

iFOpiC
zdrajcę

. ..IfiNI , i,l'K

RYZYKANTKA
Amanda Quick 

światowej sławy 
autorka powieści 
dla kobiet. Romans 
historyczny o łow­
cach posagu, hazar­
dzie i wielu przygo­
dach głównej boha­
terk i posażnej pan­
ny. Wszystkie ksią­
żki tej autorki osią­
gają wielomiliono­
we nakłady. Książ­
ka ukazała się na- , 
kładem  wydawni­
ctwa Da Capo.
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KONTO DLA OLI
Kolejna kwota zasiliła konto 12 

letniej dziewczynki, która w naj­
bliższym czasie ma być poddana 
operacji serca. Tym razem wpłaty 
dokonali pracownicy Wojewódz­
kiego Biura Dokumentacji Geode­
zyjnej i Kartograficznej z ul. Grono­
wej w Poznaniu. Ponieważ stan

KONCERT KOLĘD
23 stycznia o godzinie 16.00 w 

kościele św. Marcina w Swarzędzu 
odbędzie się koncert kolęd w wyko­
naniu chórów: Chóru Mieszanego 
ks. Pallotynów, Chóru Mieszanego 
św. Cecylii przy kościele św. Mar-

konta tylko częściowo zabezpiecza 
koszt operacji prosimy o dalsze da­
tki na konto Banku Spółdzielczego 
w Swarzędzu, nr 963132 - 2743 -132 - 
5 dla „OLI”.

BAL STOWARZYSZENIA
W piątek, 21 stycznia o godz. 17.00 

w hali sportowej KS Unia przy ul. 
Św.Marcina 1 rozpocznie się balik 
karnawałowy na który zapraszamy 
wszystkie dzieci i młodzież obję­
tych opieką Stowarzyszenia. Każde 
dziecko obdarowane zostanie słod­
kimi podarunkami przez specjalnie 
zaproszonych gwiazdorów, zapre­
zentowana zostanie bajka o Kop­
ciuszku, do tańca przygrywać bę­
dzie zespół muzyczny AFERA z 
Wierzenicy.

Serdecznie zapraszamy dzieci 
wraz z rodzicami.

dna oraz Chóru Męskiego „Akord" 
przy Cechu Stolarzy Swarzędzkich.

Zaproszenia na koncert rozpro­
wadzać będą swarzędzcy harcerze. 
Otrzymać je będzie można również 
w sekretariacie Urzędu Miasta i 
Gminy oraz przed koncertem, 
przed kośdołem.

K R O N IK A  
El POLICYJNA

Tydzień ubiegły upłynął w  
naszym mieście wyjątkowo 
spokojnie. Zanotowano dużo 
mniej wykroczeń przeciwko 
prawu niż zwykle.

★  W nocy z 13 na 14 stycznia, 
na terenie Zatorza, włamano 
się do dwóch samochodów, 
kradnąc — radioodtwarzacze 
m arki „Ferrari” i „B laupunkt” 
typ Bremen SOR 49 oraz gaś­
nicę samochodową i kasety 
magnetofonowe. Ogólna w ar­
tość skradzionych przedmio­
tów — kilkanaście milionów 
złotych.

★  W okresie od 15 do 16 
stycznia, na terenie Nowej Wsi, 
włamano się do mieszkania, 
kradnąc magnetowid marki

„Gold S tar”, telefon bezprze­
wodowy m arki „Panasonic”, 
telewizor, radioodbiornik i m a­
gnetofon produkcji am erykań­
skiej, kasety wideo oraz pis­
tolet gazowy m arki „Buss”, ka­
liber 8 mm. Ogólna wartość 
skradzionego mienia — około 
30 milionów złotych.

★  W dniu 16 stycznia, w go­
dzinach popołudniowych, na 
terenie os. Kościuszkowców, 
włamano się do samochodu 
m arki „Robur” skąd zabrano 
radiotelefon m arki „Radmor” 
typ 3041£, n r febryczny 
7908118, wartości około 3,5 mi­
liona złotych.

★  Również w dniu 16 stycz­
nia, także na terenie osiedla 
Kościuszkowców, włamano się 
do lokalu gastronomicznego, 
kradnąc m.in. kalkulator, sło­
dycze i napoje. Ogólna suma 
strat — 3 miliony złotych, (fil)

[ i r i F c r w . - *cr? s ip  r-ztśrczKrTELEFONY ALARMOWE
Policja 997
Pogotowie ratunkowe 999
Straż pożarna 998
Straż Pożarna Miejska 172 302 
Komisariat Policji 172 307,172 323 
Policja Municypalna 172 318
Posterunek energetyczny

172 412
Gazownia 992

SŁUŻBA ZDROWIA
Podstacja Pogotowia Ratunkowe­
go 172 309
Przychodnia Rejonowa, ul. Pozna­
ńska 172 533, 172 549
Przychodnia Dziecięca, os. Koś­
ciuszkowców 18 173 558
Miejska Poradnia Psychologiczno 
- Pedagogiczna, os. Kościuszkow­
ców 4 174 951
Centrum Stomatologii, Os. Dąb­
rowszczaków 26, całodobowe,

174-110
Stowarzyszenie Przyjaciół Dzieci 
Specjalnej Troski os. Czwartaków 
6
dyż.: wtorki 18.00-20.00

APTEKI
Św. Józefe, ul. Rynek 16 172 406 
Pod Koroną, u l  Rynek 13

172 520
Apteka pod Lipami, os. Zygmunta 
m  Wazy 172 861
Apteka Osiedlowa, Os. Kościusz­
kowców 13, tel. 174-111

URZĄD MIASTA I GMINY
7.30-15.00, pon. 7.30-16.00, sob. ro­
bocze 7.30-13.30
centrala 172 411

burmistrz 172 553
Ośrodek pomocy społecznej 174 
004
Zespół Administracyjny Szkół 172 
480

SPÓŁDZIELNIA
MIESZKANIOWA
Prezes przyjmuje w pon.
15.00- 17.00 174-011 
Administracja, Os. Gryniów 6, 
pon. 7.00-17.00, wt.-pt. 7.00-15.00, 
sob. 7.00-13.00

174 322, 174 011 
Administracja Nowa Wieś, os. Ra­
czyńskiego 5, pon 7.00-17.00, 
wt.-pt. 7.00-15.00, soboty pracują­
ce 7.00-13.00 175-269
(awarie na terenach osiedli po go­
dzinach pracy administracji 174 
011

BANKI
PKO, ul. Kwaśniewskiego 1, codz.
7.45-18.00, sob.
10.00- 14.00 centr.174 011 
Galicyjski Trust Kapitałowo - In­
westycyjny — Filia w Swarzędzu, 
os. Dąbrowszczaków 8yB, czynny 
pon-śr. 9.00-17.00, czw.-pt.
8.00- 16.00 174-026
Bank Spółdzielczy, ul. Grudzińs­
kiego 30, 172-481
Agrobank, ul. Dworcowa 7, tel. 
173-299, pon-pt 8.00-18.00, sob
8 .00-  12.00
Wielkopolski Bank Kredytowy 
S.A., Filia w Swarzędzu, ul. Po­
znańska 25, pon-piątek 8-17, sobo­

ta  pracująca 8-14.00 tel. 172-863

SKLEPY
Delikatesy, ul. Wrzesińska (sklep 
całodobowy)
ATOS, ul. Kwaśniewskiego 3, na­
poje, wina, wódki, słodycze mro­
żonki, skup butelek monopolo­
wych, sob. 9.00-21.00, niedz.
9.00- 17.00

KULTURA
MGOK, ul. Piaski 4 (I piętro) czyn­
ny: wtorki i piątki 10.00-20.00, śro­
dy 9.00-19.00, czwartki 10.00-17.00, 
soboty 9.00-15.00, niedziele
11.00- 13.00 172-034
Skansen Pszczelarski, ul. Poznań­
ska 35 172-565
Wystawowy pawilon rzemieślni­
czy, ul. Wrzesińska

KLUBY
Filatelistyczny, os. Czwartaków 6 
Seniora, os. Czwartaków 14 
Modelarnia, os. Czwartaków 18 
PTTK, os. Kościuszkowców 39 
PCK IHDK os. Kościuszkowców 9 
Wędkarski os. Czwartaków 7

RÓŻNE
Urząd Pocztowy, ul. Piaski 
11, 172-454
Urząd Pocztowy, os. Czwartaków 
22, 174-101
Biuro napraw telefonów 174 004 
PKP, ul. Dworcowa 19 172 510
TAXI 172-400
Wirażbus, Garby 172 251

Pomoc drogowa całodobowa, ul. 
Wilkońskich 32 172-959
Stacja Technicznej Kontroli i Ob­
sługi Samochodów (m. in. holowa­
nie, przeglądy rejestracyjne z pie­
czątką do dowodu, naprawy) Swa­
rzędz, ul. Nowy Świat 16 172-833 
Lombard — pożyczki pod zastaw 
czynny 10.00-16.00, sob.
10.00-13.00, Swarzędz u l  Mała Ry­
backa 1

Program  Sw arzęd zk ie j Te­
le w iz ji O sied low ej 
C zw artek
1 7 .0 0 — Magazyn Młodych Re­
porterów „Życie na gorąco" 
a w  nim
—  Wesołe jest życie seniora
—  A  jednak budują
—  Jach t w  ogródku
17.20 —  Wiadomości osiedlo­
we (strefa zamieszkania na os. 
Dąbrowszczaków 
17.35. —  Młodzi zapaśnicy 
17.45 —  Moje miasto 
17.50 —  Przegląd prasy lokalnej 
18.00 —  Wiadomości Lokalne 
„M inął tydzień"
18.40 — Zakończenie programu
PR O G RA M  T E LE W IZ JI O- 
S IED LO W E J SW A R Z ĘD Z
można oglądać na kanale Super 
Channel (os. Kościuszkowców, 
Czwartaków, Gryniów oraz Dą­
browszczaków 27 ) oraz Vox 
(os. Raczyńskiego i Cegielskie­
go). Powtórzenie programu w  
poniedziałek godz. 17.00. Os. 
Dąbrowszczaków 9-26 —  kanał 
Vox. emisja programu piątek, 
powtórzenie wtorek godz. 
17.00.

Tygodnik Swarzędz ki redaguje kolegium: red. naci. Włodzimierz Kłopocki, graf. Eryk Sieiński, fot. H. Błachnio.
Wydawca: Spółka z o.o. Nowina
Adres wyd. 1 red.: 60-020 Swarzędz, ul. Kwaśniewskiego 16, pok. 16, tel. 174 178. Ogłoszenia i reklamy przyjmuje: Biuro reklam, adres j.w. 
Druk — „DANMARKOM” — sp.z.o.o., 61-323 P-ń, Unii Lubelskiej 3, tel: 783-411.
Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń i nie zwraca materiałów nie zamówionych. Zastrzegamy sobie prawo skracania i adiustacji tekstów oraz 
listów nadesłanych do redakcji i zmiany ich tytułów.
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TYP TYP TYP
Czwartek 20.01.94 
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
9 00 Wiadomości 
9-10 Program dnia 
9 ) 5  Mama i ja
9.30 Domowe przedszkole 

i n n i  p° rozmawiajmy o dzieciach 
n c f  ; 'PollcJanci z Miami" (17)

I? X X  Muzyczna Jedynka 
i i .00 Kwadrans na kawę 
1115  Panie na planie (5 ) —  teletur­

niej
U '22 R o c z e k  czy grzechotka?
, ‘  O0 Wiadomości 

Pfoflram dnia
* '15 Magazyn notowań —  „Kuch- 

, ,  . c nia pod stRechą"
• 5 Program dla młodzieży „Śm ie­

tnik oraz film „M ały maga- 
13 nn , l v"  naukowy" (2 )
131r  I ? ?  Telewizja Edukacyjna 
I J S  Medycyna i Magia

05 Nie tylko dinozaury —  Popie­
la  nn tanie kandydata 

•20 „Radośćżycia" (1 2 )— „Dzie- 
i a _cko Przychodzi na świat" 
' “ •Z5 ZwieRęta świata —  „Gra o 
1K nn  P o trw an ie " ( 2)

5 0?  w  dziesiątkę
1 2® 7?kl P « i« i

i n «  dorośli
i f in c  Profl,am dnia

Program dla młodzieży „Śm ie­
tnik oraz film „M ały maga-

16 50 MVn naukowV" (2 )0 50 Muzyczna Jedynka
17 50 I ? leexPress

•‘ O Miliard w  rozumie — teletur-

18 o i  A " '* na
°  "/n\0r9etyczna alternatywa" 

t3) —  „Energia dla ludzi" —
1B 3r a8rial dok.

0 znaki czasu —  magazyn kato-
19 00 T Ckilq ' io  ,T.?.CZ0WV Mini-box 

■ 0 Wieczorynka —  „Na gwiezd- 
nym szlaku"

2 0 oo Vyiadom°ści
?o on Bi ,ans — magazyn rządowy 

"Policjanci z M iam i"(17) 
p i 15 I^ k o  w  Jedynce 

■00 Studio sport —  M E w  łyżwiar- 
23 on ,? Iwie figurowym (mężczyźni) 
23 nn yyiad°mości gospodarcze
23 30 M0rąca linia 23 3r  ^ uzyczna Jedynka
0 20 T ° ? nis,a kr8W (2) — serial dok
1 2 nT°  ubięZakończenie programu

Program II
 ̂30 Panorama

R o2 PrZ8b° ia Dwójki « 05 Program lokalny
9 on 2? ukospczek" (3 ) — serial 

oo Transmisja Obrad Sejmu, v 
przerwie obrad ok. 11.00 

i t , „  J 3 ®0 Panorama 
5 30 Powitanie

1 b  no nZukosoc2ek" (3 ) 
f  °° 5anorama

1R 3i  r.,udio sPort — Wielka piłka 
°  35 Mój mały świat 

17 nn Życie °hok życia 
IR  nn nPokol8n'a ' (470-ost.)

8 00 Panorama
R 3k  Crt?«ram lokalny 

^ o /o rtu n y
1Q 3c "L "a e  ojczyzny" - „Trwanie' 

-Zawód - amator", „Animac

2? o n  H1 Fes,'wal Muzyki Dawnej
2 25 Panorama 
I  30 Sport
22 nn ĵ,stor'a o historii
23 3K " Pavarotti w  Paryżu" - koncei 
24on D ° 0 ' arn muzyczny

Panorama 1
1 35 7 î?*^Zdy 33" reportaż 

Skończen ie programu

Piątek 21.01.94
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
9.00 Wiadomości
9.10 Program dnia
9.15 Mama i ja
9.30 PRedszkolny koncert życzeń

10.05 Czytając Balzaka: „Stracone 
złudzenia" (2) - film prod. 
francuskiej

11.55 Muzyczna Jedynka
12.00 Wiadomości
12.10 Program dnia
12.15 Magazyn notowań - Telefon w

12.45
13.30
13.30

13.45 
14.00 
14.15 
14.30
14.45

zagrodzie
Dla dzieci: „Ciuchcia"
15.55 Telewizja edukacyjna 
„The lost secret" — język an­
gielski dla średniozaawanso- 
wanych
Ludzie i polityka 
Tak jak w  kinie 
W  obronie swoich racji 
Teleplastikon
Odoukać. odpukać - (8) - Sło-

15.00 Doskonali, niedoskonali
15.10 Jeśli nie Oxford, to co?
15.35 W  Kalejdoskopie (6 ) - Pod

czerwoną latarnią
15.55 Program dnia
16.05 „Ciuchcia"
16.50 Muzyczna Jedynka
17.00 Teleexpress
17.20 Automania
17.40 „Tata, a Marcin powiedział..."

-„Chw alić  czy ganić - oto jest 
pytanie"

18.00 Randka w  ciemno
18.45 W  kraju Żulu Gula - progr. 

satyr.
19.00 Wieczorynka - „Muminki"
19.30 Wiadomości
20.15 Piątek z Newmanem: „Długie, 

upalne lato" - film obyczajo­
w y prod. USA

22.20 Studio Sport - ME w  łyżwiars­
twie figurowym na lodzie 
(pary taneczne)

23.20 Wiadomości
23.30 Gorąca linia
23.40 Muzyczna Jedynka
23.45 „Tęcza Finniana"

1.15 Program rozrywkowy
2.00 Zakończenie programu

Program II
7.30 Panorama
7.35 PReboje Dwójki
8.05 Program lokalny
8.35 „Batm an"
9.00 Transmisja obrad Sejmu - w

PRerwach transmisji ok.
11.00 i 13.00 Panorama

15.30 Powitanie
15.35 „Batm an"
16.00 Panorama
16.05 Klub Yuppies?
16.30 „Płonące serca" (1 6-ost.)
17.20 Tęsknoty i maRenia
17.45 Welcome to America - teletur­

niej
18.00 Panorama
18.03-21.00 Programy regionalne
21.00 Panorama
21.30 Sport
21.40 „A  to Pan zna..."
22.20 PRystanek Alaska (28)
23.05 Teatr sensacji - Je R y  Janicki 

„Umarłem, aby żyć" (2 )
0 .10 Panorama
0.15 „Odjazdy '93" - koncert roc­

kowy
1.15 Płonące serca (16-ost.)
2.00 Zakończenie programu

Sobota 22.01.94
Program I
7.00 Rondo — mag. informacyjno- 

gospodarczy
7.20 Rynek Agro
7.45 Z Polski

8.05 Racje i emocje
8.25 Wszystko o działce
9.00 Wiadomości
9.10 Ziarno
9.35 5-10-15 oraz film zserii „Tajna

misja"
11.00 „Na szlaku przygody" (12)
11.50 Ludzie i zdaRenia —  reportaż
12.00 Wiadomości
12.10 Pół godziny dla rodziny
12.45 Mo rb
13.15 Studiosport— apetyt na zdro­

wie
14.00 „Super Baloo"
15.15 Zimowe MTV
15.30 Teatr Wspomnień : S . Mrożek 

„Kontrakt"
17.00 Teleexpress
17.20 Towarzystwo mieszane
17.55 Klatka —  program satyryczny
18.20 „Dzień za dniem" (27)
19.05 Małe Wiadomości DD
19.10 Wieczorynka: „Tukany na tro­

pie"
19.30 Wiadomości
20.00 Polskie ZOO
20.30 „Zespół adwokacki" —  pilot 

serialu TVP
21.35 Czar par —  finał turnieju
23.05 Wiadomości
23.15 Sportowa sobota + M E w  Łyż­

wiarstwie figurowym na lo­
dzie

0.20 „Pan Forst" —  thriller prod. 
ang.

2.00 „Poryw czeserce"— film prod.
USA

4.25 Zakończenie programu

Program II
7.30 Panorama
7.35 „Gdzieś czeka słowo"
8.00 „U lica Sezamkowa"
9.00 Tacy sami —  program w  języku

migowym
9.20 Nauka języka migowego
9.25 Powitanie
9.35 „W awel" (6 ) „W awel Akropo-

lis"
10.10 Genialna epoka — Egzystenc- 

jalizm wraca
10.40 Róbta, co chceta - program 

JeRego Owsiaka
11.00 Leonard Bernstein —  spotka­

nia z muzyką —  „Urodziny 
Szostakowicza"

12.00 Akademia filmu polskiego — 
„Stajnia na SalvatoRe"

13.40 Historia jednej znajomości, 
czyli obiektywnie o „Mocnym 
uderzeniu"

14.00 Listy z Europy
14.30 Koszykówka NBA
15.20 Zwierzęta świata - „Gra o

pRetrwanie" (2 )
15.55 Losowanie gier liczbowych
16.00 Panorama
16.05 Wielka gra
17.00 „Czterdziestolatek —  20 lat 

później" (9 ) —  „PRetarg, 
czyli jedyne wyjście"

18.00 Panorama
18.03 Program lokalny
18.30 Gra — teleturniej
19.00 Szkoła kłamców —  Agnieszka 

Osiecka
19.30 Pętla czasu —  magazyn mu­

zyczny dla młodzieży
20.10 Pytania o Polskę
21.00 Panorama
21.25 Słowo na niedzielę
21.30 „Tata Kazika" —  film dokume­

ntalny
22.10 Dopóki płynąć będą Reki —  

„Nosiła żółtą wstążkę" — w e­
stern U SA

24.00 Panorama 
0.05 Rock-noc
1.30 Zakończenie programu

Niedziela 23.01.94 
Program I
7.00 Rolnictwo na świecie

7.15 Proszę o odpowiedź
7.35 Tydzień
8.30 Notowania
8.55 Program dnia
9.00 Zamek Eureki
9.25 Teleranek
9.55 „Dźwiękogra" —  program mu­

zyczny
10.10 „Domek na prerii" —  serial
11.00 „Dinozaury" (3 ) —  serial dok.
12.00 Telewizyjny koncert życzeń
12.30 Teatr dla dzieci „Ten najpięk­

niejszy św iat" — śpiewa Elż­
bieta Adamiak

13.05 Z kamerą wśród zwierząt __
Twa Re ryb

13.25 Sto pytań do...
14.00 ME w łyżwiarstwie figurowym

na lodzie — pokazy mistRów
17.00 Teleexpress
17.30 „Dynastia Colbych" (4 )
18.20 7 dni świat
19.00 Wieczorynka —  „Ch ip  i Dale"
19.30 Wiadomości
20.15 „Malibu Road 2000" —  (4) 

serial
21.15 Sportowa niedziela
22.05 „Koń, pies, k o t kogut i czło­

w iek" (granice wolności w  
sztuce)

22.30 Szalenie arystokratyczne spot­
kanie z balladą

23.20 „Uprawiałem malarstwo" __
Otto Axer —  film dok.

23.45 Wieczór konesera: Opowiada­
nia o trudnej miłości: „To  wła­
śnie mnie szukasz" —  film 
hiszp.

1.10 Koncerty mozartowskie w  w y­
konaniu Orkiestry Kameralnej 
„Amadeus" pod dyr. Agnie­
szki Duczmal

2.10 Zakończenie programu

Program II
7.30 Echa tygodnia (dla niesłyszą- 

cych)
8.00 „Piotruś Pan i piraci"
8.25 Film dla niesłyszących: „M ali­

bu Road 2000”  (4 )
9.10 Słowo na niedzielę (dla nie­

słyszących)
9.15 Powitanie
9.30 Programy lokalne

10.30 Wzrockowa lista przebojów
Marka Niedźwieckiego

11.00 Godzina z Hanną Barberą
12.00 „Upadek Cesarstwa Rzym­

skiego”  (1 ) —  film USA
13.30 Film dokumentalny
14.00 Gwiazdy z tamtych lat —  Ste­

fania Grodzieńska
14.50 Halo Dwójka
15.00 Podróże w czasie i pRestReni 

„Muzeum Brytyjskie" (3 )
15.30 „W O W " (2 ) — serial
16.00 Panorama
16.10 Animals
16.35 „Dzieciaki, kłopoty i my" — 

serial
17.00 Halo Dwójka
17.15 WydaRenie tygodnia
17.45 Camerata 2
18.15 Halo Dwójka
18.25 „G ra" —  teleturniej
19.00 „Szansa na sukces" Skaldo­

wie
20.00 „A  kuku, panie Kruku"
20.10 Linia specjalna —  Waldemar 

Pawlak
21.00 Panorama
21.30 „Bezludna wyspa"
22.20 „O jcowie i synow ie" (4 )
23.25 Pocałunki —  Piotr Skrzynecki i 

PRyjaciele
24.00 Panorama
0.05 10 listów do Madelaine— pro- 

fltam poetycko-muzyczny
1.05 Zakończenie programu

Poniedziałek 24.01.94 
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
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TYP TYPTYP
9.00 Wiadomości
9.10 Program dnia
9.15 Mama i ja
9.30 Domowe przedszkole
9.55 Porozmawiajmy o dzieciach

10.05 „Dynastia Colbych" (4 ) — se­
rial USA

10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Przyjemne z pożytecznym
11.20 Gotowanie na ekranie
11.40 Od niemowlaka do przedszko­

laka
12.00 Wiadomości
12.10 Program dnia
12.15 „Fam illy Album" (1 6 )— język 

angloamerykański dla śred- 
n i ozaawansowanych

12.40 „M uzzy in Gondoland" (16) 
język angielski dla najmłod­
szych

12.45 Luz
13.30-15.55 Telewizja Edukacyjna
13.30 Prezentacje — Zielona szkoła
13.50 Blok historyczny —  To jest 

historia
13.50 Kronika 70 —  Rok 1978
14.10 Enigm a— Kutschera
14.20 Świat lat 30.
14.45 Miejsca niezwykłe — Bateria 

Todt
14.55 „Ogniem i mieczem" wg Szy­

mona Kobylińskiego
15.10 Tajna historia ZSRR
15.25 Rewizja nadzwyczajna —  Ar­

mia Ludowa — 50 lat
15.50 Jaka szkoła — Mała ojczyzna
15.55 Program dnia
16.05 Luz
16.50 Muzyczna Jedynka
17.00 Teleexpress
17.20 Laboratorium —  „M ięśnie"
17.40 Prawo i bezprawia
18.05 „A  teraz Frannie" (4 )
18.30 Loża
19.00 Wieczorynka —  „Troskliwe

misie"
19.30 Wiadomości
20.00 Prosto z Belwederu
20.20 Teatr TV Maksym Gorki — 

„Dzieci słońca"
21.45 Miniatury: Jerzy Chojnacki 

„Tatry Wysokie"
21.50 W drodze pod wiatr — śpiewa

Krystyna Tkacz
22.20 Reportaż
23.00 Wiadomości
23.15 Gorąca linia
23.25 Muzyczna Jedynka
23.35 „Życie na sprzedaż" (ode. 8)

1.10 Przeboje Bogusława Kaczyńs­
kiego — Primadonna najwię­
kszych scen świata Seta Del 
Grandę"

2.10 Zakończenie programu

Program II
7.30 Panorama
7.35 Przeboje Dwójki
8.05 Programy lokalne
8.35 „Przygody Alfreda Jonatana

Kwaka"
9.00 Studio „D w ójk i"
9.15 „M iłość i dyplomacja" (1 ) —

serial
9.45 „O na" —  magazyn

10.05 „M uzzy in Gondoland" (16) 
— język ang. dla najmłod­
szych

10.10 „Reportera" (1 6 )— język ang. 
dla młodzieży

10.20 „M uzzy comes back" (16) — 
język ang. dla dzieci

10.25 „A lles gute" (15) — język nie­
miecki dla początkujących

11.00 Panorama
11.05 Studio „D w ójki"
11.10 7 dni polskiego sportu
12.00 „Małe smoki" (1 ) —  „M ale­

zja" —  serial dok.
13.00 Panorama
13.05 „Czterdziestolatek —  20 lat 

później" (9 ) „Przetarg, czyli 
jedyne wyjście"

14.00 Program publicystyczny 
(powt.)

14.50 Artyści — galerie —  Andrzej
Bartczak Wielomosty

15.20 Powitanie
15.35 „Przygody Alfreda Jonatana

Kwaka"
16.00 Panorama
16.05 Studio sport: Magazyn NBA
16.15 U progu kariery— Beata Biliń­

ska
16.40 Przegląd kronik filmowych
17.15 Polska Kronika Filmowa
17.30 „Miłość i dyplomacja" (1) — 

serial
18.00 Panorama
18.03 Program lokalny
18.35 Koło fortuny
19.05 „Małe smoki" (1 ) —  „M ale­

zja"
20.00 „Błyskaw ice" (22) — „W  rę­

kach wroga" cz. 2
20.20 Auto
21.00 Panorama
21.30 Sport
21.40 Reporterzy „D w ójki" przed­

stawiają
22.00 Noc detektywów — „Stryker", 

„Cioteczka Sue" —  film kry­
minalny USA

23.30 „Seks, krew, śmierć" —  film 
dok.

24.00 Panorama
0.10 Noc i stres
0.30 Muzyka barokowa
1.00 „B łyskaw ice" (22)
1.20 Zakończenie programu

Wtorek 25.01.94
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
9.00 Wiadomości
9.10 Program dnia
9.15 Mama i ja
9.30 Domowe przedszkole
9.55 Porozmawiajmy o dzieciach

10.00 „Życie" (19) — serial
10.45 „Ściśle jawne" —  program 

wojskowy
11.00 Giełda pracy, giełda szans
11.20 Klub samotnych serc
11.35 Poznaj siebie — program reda­

kcji katolickiej
11.50 Sto lat
12.00 Wiadomości
12.10 Program dnia
12.15 Magazyn notowań — „Co  je ­

dzą -bakterie"
12.45 Tik-Tak oraz „Różowa pante­

ra"
13.30-15.55 Telewizja Edukacyjna
13.30 Skąd pochodzimy
13.35 Gwiezdne podróże —  Rozmia­

ry gwiazd
13.55 Klinia chorych maszyn — gra­

mofon
14.10 Z lamusa techniki — Stefan

Bryła —  konstruktor św iato­
wej sławy (2 )

14.20 W  kręgu nauki —  Matematyka 
w  przyrodzie

14.45 Archeologia molekularna
15.00 Księga cudów techniki
15.15 Z wiedzą przez życie
15.30 Telekomputer
15.45 Rekonstrukcja przodka
15.55 Program dnia
16.05 Tik — Tak oraz film z serii 

„Różowa pantera"
16.50 Muzyczna Jedynka
17.00 Teleexpress
17.20 Encyklopedia II wojny świato­

wej —  Skazani (1 )
17.45 W kinie i na kasecie
18.05 „Murphy Brown" (13)
18.30 Obok nas
19.00 Wieczorynka: „Niedźwiadek 

Tao Tao"
19.30 Wiadomości
20.00 Sejmograf
20.25 „Ostatni motyl" —  dramat 

prod. czeskiej
22.20 Program publicystyczny

22.40 Co nowego? —  Wojciech Kor­
da

23.00 Wiadomości
23.15 Gorąca linia
23.25 Muzyczna Jedynka
23.30 Niezwykłe biografie — „Auto­

biografia pośmiertna kaska­
dera Fusa”

0.10 Sabat
0.50 „Maestro: Strawiński" —  film 

dok.
I .  45 Zakończenie programu

Program II
7.30 Panorama
7.35 Przeboje „D w ójki"
8.05 Program lokalny
8.35 „Annette" - serial
9.00 Śtudio Dwójki
9.15 „Miłość i dyplomacja"
9.40 Świat kobiet

10.05 Family A lbum — język anglo- 
amerykański dla początkują­
cych

10.30 The Carsat Crisis — język an­
gielski w  nauce i technice

10.45 Starting Business English — j. 
angielski w  biznesie

11.00 Panorama
11.05 Studio „D w ójki"
11.15 „Anim als" (powt.)
11.45 Ojczyzna-polszczyzna
12.00 Film dok.
13.00 Panorama
13.05 „F lip  i Flap"
14.00 Linia specjalna (powt.)
14.50 „Potomkowie Jana i Cecylii" 

— film dokumentalny
15.20 Bohaterowie Mariana Brandy­

sa
15.30 Powitanie
15.35 „Annette" - serial
16.00 Panorama
16.05 Z wiatrem i pod wiatr
16.15 Sposób na starość
16.45 Ojczyzna-polszczyzna
17.00 Co jest grane?
17.10 Znaki czasu — program Red.

Katolickiej
17.35 „Miłość i dyplomacja" (powt.)
18.00 Panorama
18.03 Programy lokalne
18.35 Koło fortuny
19.05 Film dokumentalny
20.00 Non stop kolor —  magazyn — 

Styczeń 1994
21.00 Panorama
21.25 Bohaterowie Mariana Brandy­

sa
21.35 Sport
21.45 Pogotowie ekologiczne 2
21.55 Bohaterowie Mariana Brandy­

sa
22.15 Spóźnione premiery: „R osja­

nie nadchodzą" —  komedia 
prod. USA

0.25 Panorama
0.30 Bohaterowie Mariana Brandy­

sa
0.40 „Wróg wroga"
1.25 Zakończenie programu

Środa 26.01.94
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
9.00 Wiadomości
9.10 Program dnia
9.15 „Mama i ja"
9.30 Domowe przedszkole
9.55 Porozmawiajmy o dzieciach

10.00 „Na wariackich papierach"
10.50 Muzyczna Jedynka
10.55 Taki jest świat - magazyn re­

porterski
I I .  20 Klub Dobrej Książki
11.35 Podróże na kresy — Borysław
12.00 Wiadomości
12.10 Program dnia
12.15 Magazyn Notowań: Kariera 

przydrożnej wierzby
12.45 Dla młodych widzów: Sami o 

sobie, oraz film „W ychow aw ­
ca"

13.30-15.55 Telewizja Edukacyjna

13.30 Starting Business English (16) 1
- język angielski w  biznesie

13.40 Blok humanistyczny— Leksy- j 
kon sztuki —  Malarstwo olej- j 
ne

13.45 Katalog zabytków
14.00 Historia tańca
14.30 Balet —  rozwój techniki tane­

cznej
15.05 Film dokumentalny
15.55 Program dnia
16.05 Dla młodych widzów: Sami o 

sobie i film z serii „W ychowa­
w ca"

16.50 Muzyczna Jedynka
17.00 Teleexpress
17.20 Klinika zdrowego człowieka — 

nadciśnienie tętnicze krwi
17.40 Reportaż
18.05 „Na wariackich papierach" - 

serial
19.00 Wieczorynka - „Sm urfy"
19.30 Wiadomości
20.15 Studio sport —  Historia Mist­

rzostw Świata w  piłce nożnej 
(Chile 1962 r, Anglia 1966 r)

22.05 „Córka Breżniewa" —  ang. 
film dok.

23.00 Wiadomości
23.15 Gorąca linia
23.25 Muzyczna Jedynka
23.30 „Srebrny interes" - komedia

prod. USA
1.20 Nocne czuwanie bez butelki
2.00 Zakończenie programu

Program II
7.30 Panorama
7.35 Przeboje „Dwójki”
8.05 Program lokalny
8.35 „Kacper i jego przyjaciele"
9.00 Śtudio „D w ójk i"
9.15 „M iłość i dyplomacja"
9.45 Św iat kobiet

10.05 Muzzy in Gondoland — język 
ang. dla najmłodszych

10.10 The Lost Secret —  język ang. 
dla średniozaawansowanych

10.25 Muzzy comes back —  język 
ang. dla dzieci

10.30 Bonjour ca va? —  język franc. 
dla początkujących

11.00 Panorama
11.05 Studio Dwójki
11.15 Trzy kwadranse ze sportem
12.00 „Bykow nia" —  rozmowa z 

prokuratorem Ignatjewem z 
Kijowa o odkrytych na cmen­
tarzu w  Bykownii mogił ofice­
rów polskich z lat II wojny 
światowej

12.15 „W iaro malutka" —  film dok.
13.00 Panorama
13.05 „Ballada o człowieku spokoj­

nym" —  film prod. polskiej
14.10 Liga hokejowa NHL
15.00 Festiwal Teatru Otwartego
15.30 Powitanie
15.35 „Kacper i jego przyjaciele"

(powt.)
16.00 Panorama
16.05 Magazyn przechodnia
16.25 Skrzydła bliżej marzeń — ma­

gazyn lotniczy
16.50 Losowanie gier liczbowych
16.55 Warszawskie Spotkania Teat­

ralne
17.05 Od pierwszego do pierwszego
17.30 „M iłość i dyplomacja"
18.00 Panorama
18.03 Program lokalny
18.35 Koło fortuny
19.05 Świadkowie XX wieku — 

„Zdarzyło się w  Warszawie"
20.00 „Góry o zmierzchu" —  film

prod. poi.
20.30 Śeans filmowy
21.00 Panorama
21.30 Ekspres reporterów
22.05 „Na antenie" —  serial
22 .30-1.20 Kocham kino
22.35 Gra w  kino —  teleturniej
23.00 Seans filmowy (2)
23.30 „Ostatni w alc”  —  film dok.

1.20 Zakończenie programu
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IV HALOWE MISTRZOSTWA 
PRZEDSZKOLAKÓW

Pod koniec stycznia od­
będą się IV Halowe Mist­
rzostwa 6-Latków w pił­
ce nożnej.

Wszystkie szczegóły doty­
czące udziału w tej imprezie 
przedszkoli iklas zerowych 
szkół podstawowych zostały o- 
mówione na spotakaniu w dniu 
10.01.94r. w UMiG.Ta bardzo 
sympatyczna impreza zyskała 
sobie wielu zwolenników .Ma 
°na na celi nie tylko wyłowie­
nie kolejnego mistrza ale prze­
de wszystkim nauczenie upra­
wiania sportu oraz prawdziwie 
sportowego dopingu małych 
kibiców.Cieszyć się należy, że 
władze miasta., zakłady pracy,

rzemieślnicy oraz cała społecz­
ność swarząędzka jest bardzo 
przychylna tej imprezie.Jak 
sądzę wspomoże finansowo or­
ganizację zawodó. Za zebrane 
pieniądze będzie można kupić 
dzieciom wiele zabawek oraz 
słodyczy.Radość i wdzięczność 
dzieci będzie ogromna.Finały 
połączone z balikiem odbędą 
się 29.01.1994r. w halo sporto­
wej KS UNII. Wszystkich spon­
sorów chcących ufiindować na­
grody dla przedszkolaków pro­
szę o kontakt pod nr. teL 
174-282 po godzinie 20.00.

Przemysław Jezierski 
Prezes TKKF „Swarek”.

Na zdjęciu ubiegłoroczni 
mistrzowie.

Ro z g r y w k i  h a l o w e
w SP-34 PO ZN AŃ

14.01.94 rozpoczęła się runda 
finałowa rozgrywek halowych 
w piłce nożnej, organizowanych 
Przez SP- 34 Poznań. Klasa spo­
rtowa 5 F z SP- 3 wprowadziła 
dwa zespoły do puli drużyn gra­
jących o miąjsca 1- 6. Drużyna 
SP -3 I rozpoczęła bardzo obie- 
rtłiąco, gdyż pokonała pewnie 
zespół gospodarzy SP- 84 w sto­
sunku 4: 1.Rozmiary zwycięst­
wa mogły być wyższe, gdyby 
lepiej nastawione były celowni­
ki napastników. Bramki w tym 
meczu zdobyli : Łukasz Zamel- 
^y k , Marek Konował, Maciej 
~esiński i Sebastian Jankowski. 
Ponadto wystąpili : A.paw- 
™k,Ł.Adamski, Ł. Jankowski, 
P- Mazurkiewicz, K. Mąjchrzak.

W następnym pojedynku wy­
stąpił zespół SP-3 n , który za 
przeciwnika miał trampkarzy 
„Lecha" Poznań. Pojedynek eli- 
mlnacyjny tych drużyn zakoń- 
“ y* się zwycięstwem naszych 
Piłkarzy 2: 0. Jakież było zdzi­
wienie trenera, który rozczaro­

wywał się postawą swoich za­
wodników. Przeciwnik grał bar­
dzo składnie a nasi byli tylko 
tłem dla dobrze usposobionego 
w tym dniu „ Lecha ”. Mecz 
zakończył się wysoką porażką 
aż 0 : 7 i nie można powiedzieć, 
że któryś z zawodników „ Trójki 
” zaprezentował się przyzwoi­
cie. Punkty zostały oddane pra­
ktycznie bez w alki

W trzecim pojedynku tego 
dnia spotkały się dwie drużyny 
swarzędzkie. W bratobójczym 
spotkaniu górą byli zawodnicy 
SP- 3 1 , którzy roztrzygneli ten 
mecz na swoją korzyść 4 : 1. 
Bramki zdobyli dla SP-31 - Ma­
ciej Lesiński 2, Łukasz Jankow­
ski 2, dla SP- 3 R- Rafał Sobota. 
W SP- 3 II wystąpili : Sz. Mar­
kiewicz, T. Tajdowski, P. Koło­
dziejczak, D. Wojaczek, M. Wo­
jaczek, P. Świątek, R. Sobota, S. 
Grodzki, A. Betka, P. Ślebioda. 
Następne mecze 28.01.94.: SP- 3 
I - SP- 13 i SP- 3 n  - SP - 67.

SKUTECZNA REKLAMA 
TYLKO

W TYGODNIKU SWARZĘDZKIM

Przestrajanie 
telewizorów 

na pal! 
Gwarancja 
tel. 174-531

Szeregowy do- 
mek zamienię na 
dwa lub jedno 
mieszkanie włas­
nościowe. Tel 
114-058___________

INSTALACJE:
W ALARMOWE 

ANTENOWE 
n r DOMOFONOWE 
kt ELEKTRYCZNE 
nr TELEFONICZNE
Montaż, konserwacja 
Swarzędz, ul. Żeroms- 
kiego 42 tel. 172-253

Spółdzielnia miesz­
kaniowa, lokator­
sko-własnościowa o- 
feruje do sprzedaży 
mieszkania w plom­
bie przy ul, Dąbrow­
skiego w Poznaniu, 
w pobliżu Rynku Je- 
rzyckiego.
Tel. 516-702

Koniec roku to okres rozliczeń z" 
urzędem skarbowym.
Spółka „Nowina” rozwiąże twoje 
problemy. Oferujemy pomoc i do­
radztwo w zakresie prawno — fina­
nsowym.
Informacje, ul. Kwaśniewskiego 1 pokój 103 lub 
telefonicznie 174-178

Sprzedam 
sypialnię 
rumuńską 

Tel. 174-058 I

Poszukuję pomiesz­
czenia nadającego 
się na warsztat bla­
charski w Swarzdzu 
lub okolicy.
Tel. 173-809 
wieczorem

W centrum Swarzędza po­
szukujemy pomieszczeń biu­
rowych 60— 100 m l. 
Informacje biuro ogłoszeń 
spółki „Nowina”,
uł. Kwaśniewskiego 1, łub 
tel. 174-178




